
Uroczysty mgres
ks. arcybiskupa 

A. Baranśaka

’/ Ul U i )
Ubiegłej niedzieli w uroczy­

stym ingresie ks. arcybiskup 
Antoni Baraniak wstąpił w 
progi poznańskiej Katedry.

Związane z tym uroczystości 
rozpoczęły się w sobotę po po­
łudniu w Kępnie, skąd ks. 
arcybiskup tegoż dnia udał 
się do Marszalek pod Ostrze­
szowem. Nazajutrz wyruszył 
samochodem do Poznania 
przez Ostrzeszów', Ostrów, Sro 
dę, Zaniemyśl- Około godz. 6 
Książę Kościoła przybył do 
stolicy Wielkopolski. Witały go 
tłumy wiernych. Po powitaniu 
i krótkim nabożeństwie w Ko­
legiacie 4’arnej ks. arcybiskup 
udał się w procesji na Stary 
Rynek- Stamtąd pojechał sa­
mochodem na Plac Katedral­
ny tło Kościoła Najświętszej 
Marii Panny, gdzie przebrano 
go W’ szaty pontyf ikalne.

Następnie znowu w procesji, 
w' otoczeniu duchowieństwa i 
wiernych nowy ordynariusz 
archidiecezji udał się do Ka­
tedry i zasiadł na arcybisku­
pim tronie. Po przemówieniu 
powitalnym, wygłoszonym 
przez prepozyta kapituły ks. 
infułata Mendlewskiego. na­
stąpiło liomagium duchowień­
stwa.

Na zakończenie uroczystości 
ingresowych ks. arcybiskup 
Baraniak odprawił mszę ponty 
fikalną i wygłosił kazanie, w 
którym szczególnie dużo uwa­
gi poświęcił problemowi od­
rodzenia moralnego społeczeń­
stwa. Następnie udzielił wier­
nym błogosławieństwa.

W toku obrad ustalono ponad 2 tysiące ton, będzie 
środki zmierzające do dalszej dostarczana w opakowaniach 
poprawy jakości dostarcza- z podanym na nich okresem 
nej na rynek margaryny oraz gwarancyjnym.
zwiększenia produkcji mar- Kolegium zajęło się także 
garyny wysokogatunkowej. zagadnieniami z zakresu za- 

Przemysł tłuszczowy przy- trudnienia w handlu detaiicz 
jął zobowiązanie, iż doświad- nym. Dyskutowano nad ta- 
czenia produkcyjne i han- kim ustaleniem bodźców za- 
dlowe Gdańskich Zakładów interesowania materialnego 
Przemysłu Tłuszczowego, któ pracowników, które pozwoli- 

W czasie uroczystości śpię- yych produkty są najlepsze w łoby na zlikwidowanie do mi
kraju, będą rozszerzone także nimum tłoku i kolejek w 
na inne zakłady tego przemy sklepach. Ustalono, że resort 
siu. Przewiduje się też rozpo- handlu powinien dążyć do 
częcie w najbliższym czasie wykorzystania dodatkowych 
produkcji margaryny witamin etatów' na rok 1957. 
nizowanej (z dodatkiem wi- Kolegium stanęło na sta- 
taminy A i D). nowisku. że poziom pracy

Ustalono następnie, że po- przedsiębiorstw handlowych 
szukiwana na rynku marga- określają nie tylko wyniki fi­

ok azji ósmej rocznicy ; ryna mleczna, której w IV nansowe, ale przede wszyst- 
powstania Niemieckiej Repu- i kwartale handel otrzymuje kim jakość obsługi klientów. 
.......  - Wysokość kasztów handlo­

wych nie może więc w przy­
szłości tak ujemnie jak do­
tychczas odbijać się na po­
ziomie pracy handiu.

Kolegium zaleciło równię?, 
aby dla usprawnienia pracy i 
szybszej obsługi klientów 
wprowadzać nowe formy 
sprzedaży, między innymi tak 
że paczkowanie tak. aby ilość 
towaru odpowiadała zaokrą­
glonym cenom.

wał chór Stuligrosza.

Nasze życzenia 
dla przyjaciół 
znad Odry i Nysy

z

bliki Demokratycznej prze- f 
wodnicząey Rady Państwa j 
PRL — A. Zawadzki, premier ;
J- Cyrankiewicz i min. spraw' ■ 
zagranicznych przesłali na rę- i 
c** przywódców państwowych .
NRD — W. Piecka. O- Grotę- prOT. Z,. Jankę
wohla i L. Bolza depeszę z ser 
decznymi życzeniami od na­
rodu polskiego dla naszych 
sąsiadów znad granicy pokoju 
i przyjaźni nad Odrą i Nysą.

Przedłużenie
kadencji prezydenckiej
W. Piecka

odbyło się wspólne posiedze­
nie Izby Ludowej i Izby Kra­
jów NRD, które podjęło jedno 
myślnie uchwałę, w sprawie 
przedłużenia mandatu prezy­
denta Wilhelma Piecka na 
dalsze 4 lata

300 - kilowatowa
radiostacja dla Warszawy

PRAGA (PAP)
Czechosłowackie zakłady 

„Tesla” przygotowują wysła­
nie do Warszawy radiostacji 
nadawczej o mocy 300 kilo­
watów. Tak więc moc apara­
tury radiowej dostarczonej 
Polsce w roku 1949 zwiększy 
się obecnie do 500 kilowatów’.

Specjalne urządzenia wyko­
nane w zakładach „Tesla’1 
umożliwią jednoczesne lub od 
dzielnie wykorzystanie obu 
aparatur-

Zbigniew Lewandowski ustanawia nowy rekord Polski w 
skoku wzwyż (2,05 m) podczas meczu lekkoatletycznego 
Polska — ŃRb w Chorzowie. Skacze boso, bez „cudow­
nych" pantofli. CAF - Fo- z- Matuszewski

Cena 50 gr
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Wynagrodzenie w handlu 
nie tylko za wyniki finansowe 

ale i sprawną obsługę
Decyzje kolegium Min. Handlu Wewnętrznego
WARSZAWA (PAP)
Tematem obrad ostatniego kolegium Ministerstwa 

Handlu Wewnętrznego były sprawy zaopatrzenia ryn­
ku w tłuszcze roślinne, zagadnienia dotyczące zatrud­
nienia, kosztów 1 poziomu obsługi klientów.

Pół wieku 
thiateisuści muzycznej

<7n/. wł.)
Świat muzyczny Poznania 

święcił wczoraj rzadką uroczy­
stość jubileuszową z okazji 50- 
łecia pracy artystycznej oraz 
40-lecia działalności pedagogi­
cznej prof. Zdzisława Jahnke. 
Na poniedziałkowy koncert 
symfoniczny pod dyrekcją Ju­
bilata przybyli tłumnie do auli 
UAM miłośnicy muzyki, wśród

BERLIN (PAP) nich wielu uczniów oraz wiel-
W poniedziałek po południu * óicieli talentu prof. Z. Jankę.

W przerwie koncertu odbyły 
się uroczystości, które otworzy 
ło przemówienie rektora 
PWSM w Poznaniu Wacława 
Lewandowskiego.

W imieniu Prez. MRN wice­
przewodniczący mgr Stefan 
Marzec wręczył Jubilatowi w 
dowód uznania Jego zasług 
Złotą Odznakę Honorową m. 
Poznania.

Estrada tonęła w powodzi 
kwiatów. Wciąż napływały 
nowe wdązanki składane wraz 
z serdecznymi życzeniami na 
ręce Jubilata. Niemal z całej 
Polski nadszedł stos depesz gra 
tulacyjnych.

Serdeczne słowa życzeń i a- 
dresów, długie oklaski były 
symboliczną nagrodą za kilku­
dziesięcioletni trud prof. Z. 
Jahnke, za jego zasługi w krze 
wieniu i rozwoju kultury mu­
zycznej nie tylko w naszym 
mieście. (emp)

_—II

Izraelska
delegacja handlowa

w Warszawie
WARSZAWA (PAP)

6 bm. przybyła do Warsza­
wy rządowa delegacja handlo­
wa Izraela. Delegacja prze­
prowadzi w Warszawie roko­
wania w sprawie podpisania 
dodatkowego protokółu do u- 
mowy handlowej między obu 
krajami, ustalającego kontyn­
genty towarowe na okres naj­
bliższych 12 miesięcy.

Na czele delegacji stoi poseł 
Izraela w Warszawie pan Ka- 
triel Ka t z.

Jan Brzechwa
prezesem ZAIKS-u

WARSZAWA (PAP)
6 bm. odbyło się w War­

szawie walne nadzwyczajne 
zgromadzenie stowarzyszenia 
autorów ZAIKS, na którym 
dokonano wyboru prezesa sto­
warzyszenia-

Prezesem ZAIKS-u wybra­
ny został znany pisarz i zara­
zem znakomity znawca prawa 
autorskiego — Jan Brzechwa-

Poprzednim prezesem ZAI 
KS-u był tragicznie zmarły, 
Wawrzyniec Żuławski.

Ziemniaki wielkopolskie
dla Maroka

Niektóre PGR Wielkopol­
ski przystąpiły do dostaw 
ziemniaków na zaopatrzenie 
wewnętrzne oraz na eksport. 
Z gospodarstw należących do 
zespołów Bieganowo. Śrem, 
Kotowo i Sapowice wysłano 
już pierwszych 10 wagonów 
ziemniaków do Maroka, a w 
najbliższych dniach 24 wago­
ny ziemniaków-sadzeniaków 
wysłane zostana na Węgrv.

(PAP)

Nakład 106913 Punkt zwrotny w rozwoju cywilizacji

iuż czwartą dobę
śledzi cały świat 

lot sztucznego satelity
MOSKWA (PAP)

_____AjL
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Bombowce leciały lał; blisko, że jeden, nie zmieścił się w 
obiektywie fotoreportera.

(Czytaj sprawozdanie na str. 3) ■ Fot. K. Przychodzki

Zwiększoną dyscypliną społeczną
ugruntować zdobycze 

polskiego Października
W Poznaniu obradował VI Woj. Zjazd SD

(Inf. wł.) wódzki Zjazd uważa, że dla
W niedzielę obradował w mocniejszego ugruntowania 

sali Izby Rzemieślniczej w Po- zdobyczy Polskiego Paździer- 
. nsniu VI Wojewódzki Zjazd n’ka potrzeba. dużej dyscypli- 
Delegatów Stronnictwa Demo- n>r *»3M>łeCT«ej ora^ dyscyph- 
kratycznego, poświęcony oce- ny Pracy u każdego obywatela 
nie dotychczasowego dorobku a na<łto odbudowy autoryte- 
i błędów, wytyczeniu działał- tu władzy ludowej w Polsce’. | R ra|<jełv 

W’ jednym z dalszych punktów lUMOIJT
uchwały Zjazd uważa za jedno z 
istotnych zadań Stronnictwa stwo 
rżenie warunków dla zlikwidowa­
nia istniejącego jeszcze niedoce­
niania inteligencji, a w innym 
miejscu postuluje przeprowadzenie

ności Stronnictwa w przy­
szłym okresie i wyborowi 
nowych władz. W Zjeździe u- 
czestniczyli m. in.: sekretarz 
generalny CKSD minister Le­
on Chajn, minister, przemysłu
drobnego i rzemiosła — Zy- korekty stawek czynszowych za 
gmunt Moskwa, I sekretarz lokale usługowe, gdyż nowoustano 
KW PZPR — Wincenty Kraś- wionę grożą w poważnym stop 
ko oraz sekretarz WK ZSL — niu likwidacją —
Zdzisław Nowak-

Jak wynikało referatu
sekretarza Wojewódzkiego Ko wodniczącym wojewódzkiego Ko-
mitetu Bolesława Szlązaka, 
dyskusji i przemówienia I 
sekretarza KW PZPR Win­
centego Kraski, Stronnictwo 
czynnie współdziała w bu­
downictwie lepszego jutra w 
naszym kraju i ma w swoich 
szeregach licznych aktywi­
stów, którzy w różnych ak­
cjach politycznych i w co­
dziennej pracy wykazali, że 
potrafią dobrze służyć Polsce. 
Mimo pewnych osiągnięć xw 
realizacji linii Października, 
oczekuje się nadal rozwią 
zania wielu trudnych i skom­
plikowanych zadań politycz­
no - gospodarczych i stąd też 
wiele zależy od skonsolido­
wanego wysiłku całego spo- 
tłeczeństwa dyscypliny, cier­
pliwości i wytrwałości.

O tych i -wielu innych pro­
blemach mówili w czasie o- 
żywionej dyskusji liczni dys­
kutanci, wśród nich min. min- 
Chajn i Moskwa, zgłaszając 
równocześnie cenne wnioski, 
których wykorzystanie przy­
czyni się do zwiększenia u- 
działu Stronnictwa w życiu 
naszego kraju i rozwiązania 
różnych problemów o donio­
słym znaczeniu dla naszej go­
spodarki. Na zakończenie o- 
brad zebrani podjęli uchwałę, 
która głosi m. in. co nastę­
puje:

VI Wojewódzki Zjazd SD w 
Poznaniu, obradujący w ro­
cznicę Polskiego Października, 
z zadowoleniem przyjmuje 
fakty coraz bardziej rozwija­
jących się procesów demokra­
tyzacji życia politycznego, 
społecznego, gospodarczego i 
kulturalnego w naszym kra­
ju. Wojewódzki Zjazd odcina 
się jednak od tych, zresztą 
nielicznych elementów w 
Polsce, które ehcą postawić 
znak równości pomiędzy de­
mokracją a anarchią- Wojc-

pracują obecnie nad zbudowaniem 
sztucznego satelity, który powró- 

C^onek - korespondent Akade- cllby nie uszkodzony na Ziemię 
mii Ńauk ZSRR Fiodorow pisze Wraz ze wszystkimi naukowymi 
na łamach ,,Prawdy4’ z 6 bm., iż przyrządami.
radzieccy nczeni i inżynierowie

LONDYN (PAP)
Jak donosi z Kairu Agencja 

Reutera, przebywający obecnie w 
Egipcie na czele radzieckiej dele­
gacji naukowej profesor W. G. 
Fexenkow udzielił wywiadu dzień 
nikowi „Al Ahram”.

Prof. Fexenkow, który brał u- 
dzłał w pracach przy montowaniu 
sztucznego satelity, oświadczy! m. 
in. przedstawicielowi dziennika 
,,A1 Ahram", że satelita jest wy­
posażony w specjalną aparaturę 
mogącą dokonywać zdjęć fotogra­
ficznych. Korespondent Agencji 
Reutera dodaje, że zdjęcia te są 
prawdopodobnie przekazywane na 
Ziemię drogą radiową.

Pierwsze stronice gazet 
wszystkich.stolic świata, pro­
gramy radiowe wszystkich roz 
głośni komentują fakt wypu­
szczenia przez Związek Ra­
dziecki pierwszego sztuczne­
go satelity Ziemi. Na dalszy 
plan zeszły wszystkie inne wy 
darzenia.

Opinia naukowa świata 
określa wypuszczenie w kos­
mos sztucznego księżyca jako 
początek nowej ery oznacza­
jącej decydujący etap w’ zdo­
bywaniu przestworzy między­
planetarnych.

PARYŻ (PAP)
Sławny uczony francuski, 

laureat nagrody Nobla prof. 
Joliot Curie — wypowiedział 
się na temat radzieckiego 
sztucznego satelity. Oświad­
czył on, że pomyślny start 
pierwszego w dziejach sztucz­
nego satelity Ziemi, jest 
wielkim zwycięstwem ludzko­
ści i stanowić będzie punkt 
zwrotny w rozwoju cywiliza­
cji. Sztuczne satelity umożli- 

(Ciąg dalszy na, str. 2)

1 ostatniej chwili

U Poznaniu odebrano
sygnały satelity

W Poznaniu pierwszym, który o- 
debrał sygnały radiowe ze sztucz­
nego satelity był radiotechnik Pol 
skich Linii Lotniczych „LQT“ na 
lotnisku w Ławicy, Eugeniusz Ku­
lawiak. Sygnały udało mu się u- 
chwycić 1 bm. około godziny 
12.30, następnie zaś w kilkugodzin 
nych odstępach.

warsztatów rze­
mieślniczych.

Na zakończenie Zjazdu wybrano 
nowe władze Stronnictwa. Prze-

mltetu został ponownie poseł na 
Sejm, mgr Aleksander Roztniarek, 
wiceprzewodniczącymi: mgr Ta­
deusz Kwaśniewski, Franciszek 
Schmidt i Leon Rogalski, sekre­
tarzem poseł Bolesław Szlązak, za­
stępcą sekretarza Konstanty Usik.

(L)

Odznaczono 
100 wielkopolskich 
milicjantów

(Inf. wl.)
Wczoraj, w dniu XIII rocz 

nicy powstania Milicji Obywa­
telskiej, w Komendzie Woje­
wódzkiej MO odbyła się uro­
czystość wręczenia odznaczeń 
państwowych najstarszym wie 
kiem i stażem funkcjonariu­
szom. Około 100 wielkopol 
skich milicjantów otrzymało 
złote i srebrne krzyże zasługi

Po 24 godzinach 
MO ujęła mordercę

(Inf. wł.)
Rankiem 4 bm. w Korzeczniku 

(pow. Koło) znaleziono w sadzie 
zwłoki 64-Ietniej Rozalii Jaroń- 
skiej.

Wszczęte przez Komendę Powia­
tową MO w Kole dochodzenie po­
zwoliło w 24 godziny później ująć 
podejrzanego o dokonanie morder 
stwa. Jest nim 21-letnl Czesław 
Turowski, zam. w Lączewnie (woj. 
bydgoskie).

Przesłuchiwany przez milicjan­
tów Turowski przysnął słę do wi­
ny. (ł)

Sztucznemu saielicie
towarzyszy

Jak podaje radio moskiew­
skie obok sztucznego satelity, 
który od piątku wieczora krą­
ży wokół naszego globu, krąży 
również tzw. trzeci człon rakie 
ty, z której wystrzelono sate­
litę. Tzw. trzeci człon krąży na 
tej samej wysokości co sztucz­
ny księżyc.

Drugi
sztuczny „księżyc“ 
już golowy

Jeden z uczonych radziec­
kich, przebywający w No­
wym Jorku na sesji komitetu 
z okazji Międzynarodowego 
Roku Geofizycznego, oświad­
czył, że drugi radziecki sztuęz 
ny księżyc jest już gotowy i 
będzie wypuszczony wówczas, 
gdy uczeni uzyskają dane o 
elementach orbity i warun­
kach krążenia pierwszego 
sztucznego księżyca.

Doświadczenia
z głowicą wodorową 
w ZSRR

MOSKWA (PAP)
Agencja TASS podaje:
Zgodnie z planem prac do­

świadczalnych nad tworze­
niem i doskonaleniem broni 
atomowej i wodorowej, w 
Związku Radzieckim dnia 8 
bm. przeprowadzono doświad­
czenie z potężną głowicą wo­
dorową nowej konstrukcji.

Aby zapewnić bezpieczeń­
stwo ludności i uczestnikom 
doświadczenia, wybuchu do­
konano na wielkiej wysokości.

Doświadczenie odbyło się 
pomyślnie-

24 próba jądrowa
w USA

NOWY JORK (PAP)
W poniedziałek na poligonie

atomowym w stanie Nevada 
Amerykanie dokonali eksplozji 
jądrowej, 24 z kolei i ostatniej 
w tegorocznej serii prób.



Największe osiągnięcie naszego stulecia
Cały świat obserwuje lot sztucznego satelity

(Dokończenie ze str, 1)
wią badanie kosmicznego pro 
mieniowania i energii.

Następnym krokiem w tej 
dziedzinie — oświadczył pro­
fesor — będzie prawdopodob­
nie wysłanie rakiety zdalnie 
kierowanej na Księżyc.

MOSKWA {PAP)
Czwartą już dobę stacje 

n&ukowe-badawcze, obserwato­
ria astronomiczne i tysiące ra­
dioamatorów śledzą lot sztucz- ,
nogo księżyca, który krąży nad wiekszveh wvsił-Ziemi, wystrzelony prses 2W nYten
naukowców radzieckich.

Radzieckie obserwatoria w 
Leningradzie i Użhorodzie do­
konały obserwacji sztucznego 
satelity w promieniach wscho­
dzącego słońca oraz pomiarów 
jego koordynatów. '• Badania 
wskazują na to. że aparatura 
sztucznego księżyca funkcjonu­
je nadal normalnie.

W poniedziałek nad ranem 
sztuczny księżyc dókonał łącz­
nie 32 obroty wokół Ziemi od 
momentu jego wystrzelenia. 
Uczeni radzieccy oświadczają, 
że orbita jaką zakreśla sztucz­
ny satelita obiegający Ziemię 
jak dotychczas nie uległa 
zmianie.

sU *
Służba radiowa Polskiej 

Agencji Prasowej PAP reje-

Co mówią uczeni?
Prof. Kuo Mo-żo — Chiny: 
Uważam, że sukcesy Związ­

ku Radzieckiego w dziedzinie 
skonstruowania rakiety bali­
stycznej i sztucznego księżyca 
Ziemi są dobrym środkiem o- 
trzeźwiającym dla podżegaczy 
wojennych.

Profesor Uniwersytetu To­
kijskiego Tokawa — Japonia:

To radosne dla ludzkości zda 
rżenie...

Były rektor Uniwersytetu 
Kairękiego dr Żaki — Egipt:

Wypuszczenie rosyjskiego 
sztucznego księżyca Ziemi o- 

struje sygnały nadawane przez Knacza zwrotny punkt nie tyl- 
sztucznego satelitę, Ziemi, na- w dziejach nauki, lecz -i w 
grywając je na taśmie magne­
tofonowej.

W poniedziałek we wczes­
nych godzinach porannych krót 
kie przyrywane dźwięki charak 
turystycznych sygnałów stacji 
radionadawczej satelity uchwy­
cono trzykrotnie — na często­
tliwości 20 megacykli.

Zarejestrowane przez radio 
— nasłuch PAP dane potwier 
dzają czas

NIEUDANY ZAMACH 
Tureccy ministrowie, przemysłu 

— Samet Agaoglu i stanu — Cemil 
Bengu — zaatakowani zostali w 
niedzielę wystrzałami z broni pal 

^SiloShT^SSieio Ziemi» Prezydium Polskiej Aka «ej podczas przejazdu samocho
„X„i“ demii Nauk wystosowało depe- kstęzyoa podany poprtedmego d<> N&uk ZS^R_

„Prezydium Polskiej Akade­
mii Nauk — czytamy w niej — 
przesyłu Akademii Nauk ZSRR 
i uczonym radzieckim serdecz-
ne gratulacje w związku z epo­
kowym osiągnięciem nauki i 
techniki radzieckiej, jakim jest

dnia przesz radio moskiewskie.

Sukces ogólnoludzki
BELGRAD (PAP)
Wszędzie, gdzie żyje człowiek 

•—• pisze poniedziałkowa „Bor- 
ba“ w artykule wstępnym, za-

Nad trumnq
Jerzego Mieiocha

Tłumnie zgromadziło się społe­
czeństwo Poznania, by oddać na 
Chartowie ostatnia przysługę śp. 
Jerzemu Mielochowi. /

Zwłoki złożono na katafalku w 
biurze — przeobrażonym na kapli­
cę, gdzie do ostatnich niemal chwil 
pracował i kierował swoim Za­
kładem Ogrodniczym przedwcześ­
nie Zmarły.

Po trzykrotnym odezwaniu się 
syreny zakładowej, wyruszył po­
chód, poprzedzany orkiestrą „Sto- 
mila“ oraz licznymi delegacjami z 
wieńcami z wielu stron kraju.

Koledzy — motorzyści śp. Jurka 
wzięli na barki dębową trumnę i 
ponieśli do grobowca rodzinnego. 
Po odprawieniu modłów przez du­
chowieństwo i przemówieniach de 
legatów związków sportowych i za 
wodowycłj, trumnę umieszczono w 
rpodziemiaeh grobowca. W tym 
momencie towarzysz Zmarłe­
go, pilot Aeroklubu - Poznań zrzu 
cił z samolotu wiązankę kwiatów 
a jednocześnie odezwał się jedno­
minutowy, donośny warkot silni­
ka „Dekawki”, na której znako­
mity motocyklista święcił najwię­
cej sukcesów'.

Na trumnie złożono moc wień­
ców i kwiecia od PZ Mot. okrę­
gów, WKKF — Poznań, Związku 
Ogrodników i in. (tp)

Stołek „San“
najechał na łódź podwodna

Wczoraj przed Izbą Morską w 
Gdyni — instancją orzekającą o 
przyczynie wypadków na morzu, 
stanęły załogi statku „San” i 
rr-tego okrętu wojennego Marynar 
ki Wojennej. Izba ustali, kto wi­
nien jest zderzeniu tych dwu jed 
nostek.

Przebieg zderzenia był następują 
cy: W nocy, torem wodnym około 
wyspy Rugii, płynęły szykiem mar 
szowym 3 okręty podwodne Mary­
narki Wojennej. Nagle wyłonił się 
na torze wodnym statek handlo­
wy, Wyminął on dwa okręty i nie 
spodziewanie uderzył dziobem w 
trzeci. Okręt wojenny przechylił 
się gwałtownie w wodzie i potwor 
nie uderzył ^kioskiem o dno sta­
tku . San”. Okręt podwodny został 
„szkodzony, woda zaczęła wdzie­
rać się do wnętrza. Nad załogą i 
łodzią podwodną zawisło niebezpie 
czeństwo. Tylko natychmiastowa 
pomoc ocaliła okręt i załogę.
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tytułowanym „Krok w wszech- wypuszczenie pierwszego w 
świat" — musi zapanować ra- dziejach ludzkości sztucznego 
dość. Bowiem ponad wszystko satelity Ziemi, stanouti to wiel 
jest to sukces ogólnoludzki, o-
woc starań i wytrwałej pracy, 
która znacznie przekracza ob­
szar i granice jednego kraju.*.
Sukces ten jasno mówi o ogrom 
hycli osiągnięciach i wysokim 
poziomie nauki radzieckiej. Nie 
trzeba jednakże przy tym za­
pominać, że korzenie poznania 
naukowego i osiągnięć wiedzy 
sięgają szeroko i nie uznają 
miedz geograficznych... Wiele

historyczny
radzieckich.

sukces uczonych

uzi ej ach całej ludzkości

Gratulacje
naukowców polskich

WARSZAWA (PAP)
W związku z wystrzeleniem

w przestrzeń międzyplanetarną 
pierwszego sztucznego satelity

KRYZYS RZĄDOWY WE FRANCJI. 
Prezydent Coty opuszcza Pałac Elizejski po konsulta­

cjach z przedstawicielami stronnictw politycznych.
Fot. — CAF

Sukces budzący optymizm
Trudno opisać wrażenie, jakie wywarł 

w całym świecie pierwszy w dziejach 
start, stworzonego wysiłkiem ludzkiego 
umysłu, sztucznego satelity. Przez pierwsze 
kolumny wszystkich dzienników świata 
biegną nigdy jeszcze nie widziane tytuły: 
„Rozpoczęła się epoka międzyplanetarna*’, 
„Księżyc stworzony przez człowieka okrąża 
Ziemię co 95 minut*’, „Rosja wygrywa wy­
ścig w przestworza*’, „Rosja pobiła Ame­
rykę” itp. W porywie uniesienia wobec fan­
tastycznego sukcesu nauki radzieckiej na­
wet gazety prawicowe zapomniały o swej 
chronicznej nieufności do wszystkiego co 
pochodzi z ZSRR.

• „Tym razem jest to fakt — pisze skrajnie 
prawicowy „Figaro*’. — Oto wchodzimy w 
erę astronautyki. Zaczynamy dotykać naj­
wyższego marzenia ludzkości: oderwać się 
od kuli ziemskiej”.

„Związek Radziecki zrobił gigantyczny 
krok w przestrzeń, większy od tego, jaki 
projektowali uczeni amerykańscy — pisze 
„New York Times*’. W krótkim czasie 
gwiazda wieczorna albo poranna widziana 
na niebie Stanów Zjednoczonych, będzie 
czerwoną gwiazdą wyprodukowaną w Mo­
skwie*’.

Jest rzeczą zrozumiałą, że komunikat 
TASS o wypuszczeniu sztucznego sateiity 
musiał poruszyć sfery naukowe, a zwłaszcza 
polityczne w głównych stolicach-świata. Jest 
to bowiem jeszcze jeden oczywisty dowód, 
że w trwającej rywalizacji technicznej mię­
dzy dwoma czołowymi poięgaini świata — 
Związek Radziecki wykazuje rosnącą z dnia

na dzień przewagę, że jest zdolny rozwią­
zywać samodzielnie najbardziej skompliko­
wane problemy techniczne, że dysponuje 
doborową .kadrą uczonych, którzy potrafią 
wcielać w czyn najśmielsze marzenia.

Sukces ten jest niewątpliwie dotkliwym 
ciosem dla prestiżu technicznego, przemy­
słowego i naukowego Stanów Zjednoczo­
nych, Wystarczy powiedzieć, że Związek Ra­
dziecki przejął prowadzenie w dziedzinie, 
która jeszcze do niedawna zdawała się być 
wyłączną domeną USA, jako przodującego 
pod względem rozwoju technicznego pań­
stwa. Świadczy zresztą o tym nie tylko wy­
strzelenie sztucznego satelity; przypomnij- 
my, że to właśnie w ZSRR popłynął pierw­
szy prąd z elektrowni atomowej, czy cho­
ciażby niedawną wiadomość o pomyślnych 
próbach z radzieckim międzykontynentai- 
nym pociskiem balistycznym.

W opublikowanych z okazji 40 rocznicy 
Wielkiego Października tezach KC KPZR 
czytamy: „40 lat istnienia państwa radziec­
kiego dowiodło, że masy pracujące są nie 
tylko zdolne do zniszczenia, starego, zmur­
szałego ustroju społecznego, a!e także do 
zbudowania nowego, socjaiistyczego syste­
mu państwowego i społecznego,-do przezwy­
ciężenia w krótkim okresie historycznym 
zacofania techniczno-gospodarczego i stwo­
rzenia wyso*ko rozwiniętej gospodarki...”. 
Słowa te znalazły dziś jeszcze jedno po­
twierdzenie.

Pojawienie się w przestworzach radziec­
kiego „księżyca*’ ma — oprócz problemów 
techniczno-naukowych, doniosłe- znaczenie

polityczne. Wskazuje ludzkości, jak absur­
dalne i zbrodnicze byłoby utrzymywanie na­
dal napięcia między Wschodem a Zacho­
dem w chwili,, gdy fantastyczne wprost moż­
liwości współczesnej nauki i techniki pozwa­
lają uwolnić wszystkie narody świata od 
głodu i niedostatku lub — zgotować im kosz­
mar zagłady.

Wobec takiej alternatywy, chyba tylko za 
głos maniaka poczytać należy oświadczenie 
amerykańskiego senatora Jacksona, który 
na wieść o radzieckim sukcesie wezwał De­
partament Obrony USA do niezwłocznego 
przywrócenia skreślonych pozycji w wydat­
kach na produkcję międzykontynentainych 
bombowców „B—50*’ i na pociski zdalnie 
kierowane. Z satysfakcją natomiast notu­
jemy słowa komentatora nowojorskiej roz­
głośni National Broadcasting Company 
(NBC), który oświadczył w sobotę, że „Ro­
sjanie zwyciężyli w przyjaznym współzawod­
nictwie nad skonstruowaniem i wypuszcze­
niem w przestworza sztucznego satelity 
Ziemi*’. W słowach „przyjazne współzawod­
nictwo*’ zawarty jest potężny ładunek 
optymizmu. Chodzi tu przecież o pięk­
ną rywalizację w rozwoju techniki w celach 
poznawczych, służących postępowi i szczę­
ściu człowieka. W takim współzawodnictwie 
każde osiągnięcie, bez względu na to, czy 
dokonane zostało na Wschodzie czy na Za­
chodzie, witalne będzie » radością przez 
wszystkie jnałody świata jako wspólny do­
robek i wspólna - własność całej ludzkości.

F. B.
nmMmii* *«• amaaanaaa a

ki triumf myśli, ludzkiej,"

Próby sfotografowania
sateiity

LONDYN (PAP).
Rozgłośnia w Melbourne infor­

muje, że w Australii regularnie 
odbiera się sygnały aparatów ra- 
dionadawczych sztucznego księży­
ca. Rozgłośnia ta pedaje również, 
że naukowcy australijscy czynią 
próby sfotografowania przelatują­
cego nad ich kontynentem sztucz 
nego satelity.

• #
'SZTOKHOLM (PAP)
Jak informuje rozgłośnia sztok­

holmska nad ranem w dniu 7 bm. 
roznosicielki gazet w Sztokholmie 
zaobserwowały gołym okiem „lili­
puci księżyc”. Jest to zgodne z 
zapowiedzią dotyczącą przelotu 
sztucznego satelity; znajdował się 
on bowiem w tym czasie nad sto­
licą Szwecji.

NOWA FABRYKA w CHINACH 
W dniu 7 bm. rozpoczęła produk

cję największa w Chinach nowo­
czesna fabryka części radio­
wych.

ŚNIEG W SOFII 
Temperatura w Bułgarii gwał­

townie się obniża. Po kilku dniach 
ulewnych deszczów w Sofii spad! 
śnieg.

dem w odległości 70 km od Anka­
ry. Pociski przebiły karoserię sa­
mochodu, nie czypiąc jednak krzy 
wdy podróżnym.

DEMĘNTI HUSSEINA 
Król jordański Hussein zdemen­

tował wiadomość podaną przez nie 
które dzinniki zachodnie, jakoby 
miał zamiar abdykować.

Pożyteczne spotkanie
Ouiles — Cromyk®

WASZYNGTON (PAP)
Po spotkaniu ministra spraw 

zagranicznych ZSRR Gromyki 
z sekretarzem stanu USA 
Dullesem, które odbyło się 5 
bm,, ogłoszony został wspólny 
komunikat stwierdzający, iż w 
czasie rozmowy trwającej około 
4 godzin omówione zostały pro­
blemy interesujące oba pań­
stwa. Komunikat głosi, iż spot­
kanie odbyło s> na zaproszę- I 
nie sekretarza stanu, który 
uważał, iż należy wykorzystać 
okazję, jaką stanowi obecność 
w USA radzieckiego ministra 
spraw zagranicznych w związ­
ku z sesją Zgromadzenia Ogól­
nego NZ.

Sekretarz stanu Dulles i mi­
nister spraw zagranicznych 
Gromyko — stwierdza dalej 
komunikat — uznaii, że spotka 
nie ich umożliwi wyjaśnienie 
zamiarów stanowisk ich rzą­
dów wobec ważnych problemów 
interesuj ących zarówno USA, 
jak i ZSRR. Uważają oni, że 
spotkanie ich było pożyteczne 
z tego punktu widzenia. W 
czasie rozmowy poruszone zo­
stały następujące problemy: 
sprawa Bliskiego i Środkowego 
Wschodu, rozbrojenie, sytuacja 
w Europie oraz zagadnienie 
kontaktów radziecko-amerykań 
skich.

Pleven poszukuje
większości parlamentarnej

PARYŻ (PAP)
Komentując powierzenie mi­

sji utworzenia nowego rządu 
francuskiego przywódcy partii 
UDSR Rene Plevenowi pary­
ski „Combat” uważa, że jeśli 
socjaliści nie zgodzą się wejść 
do proponowanego przez Ple- 
vena gabinetu, oznaczać to bę­
dzie, iż nie zamierzają udzielić 
swego poparcia żadnemu inne­
mu kandydatowi na premiera 
z wyjątkiem oczywiście Guy 
Molleta.

Francuska Partia Komunisty 
czna przesłała w niedzielę 
identycznej treści listy do par­
tii socjalistycznej, postępowej 
i radykalnej oraz do UDSR, 
afrykańskiej unii demokratycz 
nej (RDA) do unii lewicowo- 
republikańskiej i do ..niezależ­
nych'’ Francji zamorskiej.

W liście do SFIO przesła­
nym na ręce Guy Molleta ist­
nieje większość wypowiadają­
ca się za pokojowym rozwią­
zaniem problemu algerskiego, 
o czym świadczą ostatnie wy­
powiedzi działaczy różnych 
partii politycznych i grup par 
lamentarnych.

Nowy kandydat, na pre 
miera Rene Pleven odbył w 
poniedziałek po przybyciu do 
Paryża godzinną rozmowę z 
prezydentem Coty. Oświadczył 
on następnie w rozmowie z 
dziennikarzami, że zamierza 
utworzyć rząd reprezentujący 
wszystkie partie od socjali­
stów na lewicy do konser­
watystów na prawym skrzy­
dle.

„Jest to warunek sine qua 
i jion‘’ — dodał.

1 ósmą rocznicę proklamowania 10D

Z inicjatywy Niemieckiego Kom'.rtu Mickiewiczów s . ~
sterstwa Kultury NRD, wzniesiono w zeszłym roku w t m , 
pomnik największego poety polskiego — Adama i -n tte W1 ' 
on dziełem młodego rzeźbiarza niemieckiego - GerlK'^J 2 c AF

Jest

Kształtowanie się stosun­
ków polsko-niemieckich 

zawsze było i jest doniosłą 
sprawą cłła pokoju w Europie, zagranicznym; 
Wrzesień 1939 roku jest naj- zajmuje takie samo 
lepszym i najtragiczniejszym 
w skutkach dowodem tej 
prawdy.

Dlatego właśnie doniosłe 
znaczenie dla polskiego naro­
du ma fakt, że obecnie o są­
siadującym z nami bezpośred 
nio państwie niemieckim —
Niemieckiej Republice Demo­
kratycznej — możemy mówić 
jako o państwie zupełnie no­
wym, pierwszym państwie nie 
mieekim, które ukształtowało 
swe stosunki. z Polską na 
gruncie przyjaźni, współpra­
cy i wzajemnej pomocy, mo­
żerny mówić jako o państwie NRD, utrwalenie jedności ca-
niemieckim, które nie tylko 
uznało nasze prawa do ziem 
leżących nad Odrą, Nysą i 
Bałtykiem, ale które samym 
swym istnieniem, swą polity­
ką i swą siłą zbrojna zabez­
piecza również nasze granice 
zachodnie.

Osiem łat istnienia Niemiec 
kiej Republiki Demokratycz­
nej, to zupełnie nowa karta 
w historii Niemiec i Europy. 
Wzrastająca z roku na rok 
siła NRD, jej rosnące zna­
czenie w świecie, widoczrje 
już owoce wielkich demokra­
tycznych przemian zarówno 
w życiu społecznym, jak i w 
światopoglądzie i psychice lu­
dzi w’ NRD — wszystko to w 
sposób decydujący wpływa 
na przyszłe losy Niemiec, a 
więc i Europy.

Osiem minionych lat, to 
okres. zacieśniającej się 
współpracy i przyjaźni mię­
dzy NllD i Polską. Pomyślnie 
rozwijająca się wymiana han 
dlowa i współpraca gospodar­
cza osiągnęła takie, korzy-

Proces Harimona

Wina i przyczyng
Obrońcy dali wczoraj prawdzi­

wy pokaz swego kunsztu, tym 
świetniejszy, że przemówienia ich 
pozbawione były jakichkolwiek 
chwytów demagogicznych i czcze- 
fft efekciarstwa.

^Najtrudniejsza rola przypadła —

A

dne dla obu stron, rozmiary, 
że NRD zajmuje dziś drugie 
miejsce w naszym handlu 

Polska zaś 
miejsce 

w handlu zagranicznym NRD. 
Rozwinęła się współpraca 
kulturalna. Zacieśnia się 
współpraca naukowców —• 
ostatnio np. nawiązana zo­
stała współpraca w zakresie 
pokojowego wykorzystania 
energii atomowej.

U podłoża naszych stosun­
ków z Niemiecką Republiką 
Demokratyczną leżą wspólne 
interesy polityczne i wspólne 
cele, do których zdążamy. 
Główne wytyczne tych inte­
resów i celów’, to dalszy roz­
wój socjalistyczny Polski i

łego obozu socjalistycznego, 
wzmocnienie bezpieczeństwa 
obu naszych krajów oraz dą­
żenie do utrwalenia pokoju 
w’ Europie.

Dziś, w ósmą rocznicę pro­
klamowania Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej, na­
ród polski przesyłając spo­
łeczeństwu NRD życzenia 
dalszych osiągnięć dla dobra 
narodu niemieckiego i całego 
kraju, przypomina słow’a Wła 
dysława Gomułki wypowie­
dziane do robotników fabryki 
maszyn w’ Ladchhammer — 
fabryki, która produkuje 
obecnie również maszyny dla 
polskich kopalń węgla bru­
natnego :

— Nasza solidarność, na­
sza przyjaźń, nasza współpra­
ca nie jest sprawą przemija­
jącej koniunktury, ale trwałą 
sprawą interesów7, dążeń i ide 
alów ludzi pracy obu naro­
dów’, dlatego jest nierozerwal 
na i będzie się stale wzmac­
niać,

rzecz jasna — mecenasowi Pocie­
jowi, obrońcy Hartmana.

— Nie zamierzamy niczego tu­
szować! Hartman przyznał się do 
winy... — oświadcza obrońca. Nie 
neguje on wielkiej winy swego 
klienta, lecz sprzeciwia się roz­
ciąganiu tej winy poza fakty 
przyznane przez samego Hartma- 
na. Dowodził przy tym. że brak 
jest przesłanek dla zbudowania 
wniosku, iż Hartman miałby ukry 
wać przestępstwa drobniejsze, sko 
ro potwierdza swój udział w po­
ważnych.

Obrońca osk. Urasińskiego utrzy 
mywał, że jego klient uległ wpły­
wowi swego przełożonego, tj. Hart 
mana. Obrońca osk. osk. Chachłow 
skiego i Buchty stwierdził m. in., 
że jego klienci nie kierowali się 
złą wolą,w chwili kiedy popełnia­
li przestępstwa im zarzucane.

Przemówienia obrońców wypeł­
niły cały dzień wczorajszy, wobec 
czego sąd przeniósł tzw. „ostatnie 
sloWo” oskarżonych, na dzień dzi 
siejszy. Wyczekiwane ono jest z 
olbrzymim zainteresowaniem, al­
bowiem wygląda na to, że Hart­
man pozostawił sobie na koniec 
„pocisk międzykontynentalny*'

Gustaw THEE

Kupiec szczęściarz
U AGA (PAP)

Filateliści holenderscy przeżył 
w ostatnich dniach wiele emocji 
Na skutek niedopatrzenia poczt; 
sprzedano serię znaczków poczto 
wych po 10 centów, które z błę 
dem wyszły z druku. Na znacz 

t kach nie została odbita w lewy,: 
górnym rogu (częściowo lub cal 
kowicie) wartość znaczka.

Szczęśliwym nabywcą uŚzlfbuTb 
nych znaczków jest, kupiec z Aak 
pąeer koło Amsterdamu. Na am 
sterdamskiej giełdzie filatelistycz 
nej wartość jednego znaczka oce­
nia się już na 2 tys. guldenów’.
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W wyścigu motocyklem wygrał samolot. Nie pomogła siła BSA, ani doświadczenie mi­
strza Polski, Jądrzyk przegrał o długość... ćwierci lotniska.

Pchły ziemne oglądają lotników
ędą, nie będą? — Pytali leci w takt przyjacielskich, przypadkiem, zaczynam ro-K z niepokojem kibice, ale dowcipnych pogaduszek spi 

mimo złej pogody szli tłum- kera Zdzisława Reguły.
nie na lotnisko. Były i to — Korkociąg w lewo, becz- 
jakie! O niedzielnych poka- ka> półbec2ułkX siup jra_ 
zącń letniczych można, mo- niWersfk Teraz znów pętla... 
wic tylko z zacnwycem.. oia q reszta dla aniołków... (bo ży swym „Zlinem" pilot Szy- 
ich.organizacji, atrakcji, nu pj]O^ ZI1ikj w chmurach). mański. Smugi dymu doby- 
moru (spiker) i... huku (oa- Karkołomne skręty i „wy- wające się z końców skrzydeł, 
nadleciały 3 silnikowe °Ju- głby<< °P^tu^ całe niebo- rysują niespotykane wzory

zumieć całą trudność akro- 
bacji i tajemniczo-śmieszne 
określenia lotniczego słowni- 
R&.

Wysoko nad miastem krą-

- miasto uparte

naki-2“ otwierając pokazy. Role | 
Za nimi z chmurek, spłynęło s 
po kolei 15 pozostałych... 
punktów programu. Czego 
tam nie było: akrobacje szy­
bowcowe, skoki z opóźnio­
nym otwarciem spadochro­
nu, desant, pokaz modelar­
stwa lotniczego, Szymański w 
wielkim „wyborze", wyścig 
samolotu z motocyklem i od­
rzutowce, które z pewnością 
słychać było wtedy w pro- :/
mieniu kilkunastu kilome­
trów.

Oto skok ze spadochronem. ' 
„Kukuruźniki" statecznie idą 
nad lotnisko. Zamierają sil­
niki, na płatach ukazują się ' 
drobne jak mak punkciki.
Już lecą, już otwarte spado­
chrony. Jak białe puszki dmu 
chawca opadają powoli na 
ziemię. Za chwilę znów nowy ' 
skok. Leci—, jaskółką"... dwa... 
trzy... cztery... Z drżeniem 
serca liczę sekundy zanim 
Ola Wojtkowiak otworzy spa 
dochron... dziewięć... dzie­
sięć... ufff, ta kobieta ma ner­
wy! Otwarła spadochron kil­
kaset metrów nad ziemią...

Teraz znów Wątroba: mi­
mo silnego' wiatru z wysoko­
ści 1.500 m ląduje na spado­
chronie prosto w cel.

Inż. Niech wie jeżyk na swo 
jej szybowcowej „Jaskółce"

Tylko dzięki pomocy 
lotnika

miastu należy — z budżetu 
WRN, ale i do warszawskich 
bram kołacą- Pomagają tam 
krajaniem w rozlicznych CZ- 
ach i departamentach, poma­
gają posłowie. Czasem rzeczy­
wiście delegację jakąś się 
zmontuje-

Rozgrzeszam Kaliszan za 
ich politykę chytreńką, wszak 
inne w takich okazjach, ponad 
dobro miasta, nie przyświeca­
ją im cele. Październik był 
gwoździem do trumny mocno 
już chwiejącego się na nogach 
marazmu kaliskiego. Żyją, 
co prawda po nim wspomnie­
nia, ale-..

Do miasta wjeżdżasz Przyja 
cielu, już nie tradycyjne - pol­
nymi kamieniami brukowa­
nym traktem, lecz wyasfalto­
waną arterią, pro-wizoryCzny 
most ustąpił wreszcie miejsca 
stałemu, hotel „Grodzki” cie­
szy przybysza lśniącą czysto­
ścią generalnie wyremonto­
wanych pomieszczeń, przy tej­
że ulicy nowe domy wypełnia­
ły żałosne luki.

Te domy wznosi się zresztą 
w innych miejscach, przede 
wszystkim w centrum, na ty­
łach PeDeTu, znika także wy­
łom na samym Rynku. Ale to 
właściwie początek- Ciąg dal­
szy błyskotliwego rozwoju Ka- 

Piofcr 2YCKI 
(Ciąg dalszy na str. 4)

było w walce o swoje najży­
wotniejsze sprawy. Toteż zmia 
na tablic z nazwą pryncypal- 
nej ulicy odbyła się składnie, 
a kupieccy banici zakręcili się 
żwawo wokół interesów, ot­
wierając parę ciuchowonylono 
wych przybytków Merkurego. 
To był początek końca.

Przy alei Stalingradzkiej- w 
Poznaniu stoi przysadzisty 
gmach, w którym pracuje — 
lepiej lub gorzej — ładne pa- 
ręset urzędników- Rzecz zna­
mienna, gdybyś zagadnął tych 
na fotelach: co sądzą o Kali­
szu? — otrzymasz okrągłą od­
powiedź podlaną dyplomatycz 
nym uśmiechem:

— Cóż, duże miasto-..
Ci na krzesełkach są mniej 

powściągliwi:
Kalisz? Oni tam chodzą 

własnymi drogami. Z pominię­
ciem Prezydium WRN docie­
rają do Warszawy, co rusz 
wysyłają jakieś delegacje. I, 
prawdę mówiąc, dobrze robią!

Kocia metoda zdaje w wy­
padku Kalisza egzamin. Cóż 
bowiem poradzie, że z tego 
miasta akurat tyłesamo kilo­
metrów do stolicy -wojewódz­
twa, co do Łodzi a i do War­
szawy Via Poznań stąd się nie 
jeździ! Więc też ojcowie mia­
sta —■ i Panu Bogu świeczkę, 
i diabłu ogarek. Ciągną co się

Sam nie wiem dlaczego tak 
się dzieje; może odżywa­

ją we mnie wspomnienia mat­
czynego dzieciństwa, a może 
winne tu uroki „Nocy i Dni”. 
Nie chce mi się dokonywać w 
tej kwestii pedantycznie ści­
słych ustaleń. Fakt pozostaje 
faktem — ilekroć znajdę się 
w cichych rnurach tysiąc 
osiemsetletniego miasta, czuję 
Się — nie będę tego taił — w 
zupełnie szczególny sposób 
podekscytowany.

Wędruję wówczas uliczkami 
prastarej Calisii, niweczonego 
pożogą Kalińca, odżydzanego 
Stadt Kalisch. Zaglądam w 
twarze przechodniom i kamie­
nicom. Może mistrz Asnyk się 
gdzieś nawinie, może jednak 
trafię do Szauba i Kozłowskie 
go na bilard i przechodząc 
przez salon damski pokłonię 
się pani Barbarze; może sam 
Arnold Fibiger, ten sam które 
mu w jakimś tam stopniu 
zawdzięczamy eksport dzisiej­
szych pianin „Calisia” — za­
proponuje pogwarkę, potrak­
tuje cygarem.-

Historia Kalisza to historia 
Polski; tragiczna, gigantyczna 
zabawa w „padnij — powstań”. 
W ostatnim dwunastoleciu 
miasto powstawało dwa razy, 
raz w czterdziestym piątym 
drugi raz przed i po Paździer­
niku.

Ten pierwszy okres przypo­
minają kaliszanom portrety 
starosty grodzkiego, dr Ko­
szutskiego i gen.' Świerczew­
skiego, wiszące w sali Ratu­
sza, przy czym drugie z ma­
lowideł wykazuje pewne ce­
chy podobieństwa do marszał 
ba, co to ani guzika. Przypo­
minają im tamte lata: okaza­
ły dom partii, zakrojony na 
miarę wojewódzkiego, intym­
ne nazwy gospód (..Robotni­
cza” i „Rzemieślnicza”), ufundo 
wanie PeDeTu i parę gustow­
nych fasad.

Drugi okres.- Ludzie wiążą 
go z Październikiem, ale roz­
począł się wcześniej. Drugi 
okres rozpoczął się w Kaliszu 
po pewnym artykule w „Try­
bunie Ludu”. Nię było jeszcze 
ani VIII, ani VII Plenum, ani 
nawet XX Zjazdu, Dlatego 
artykuł był trochę niejasny, 
choć wynikało z niego po pro­
stu. że w Kaliszu jest źle i że 
Kaliszem trzeba się zająć.

To było w okresie szczytu 
bezrobocia w tym mieście. 
Ktoś pewnie kogoś obrugał, 
ktoś komuś coś przypomniał, 
ktoś zdjął różowe okulary. 
Wszystko to wyszło Kaliszowi 
na zdrowie- Dokonano odkry­
cia, że miastu temu należy się 
coś więcej poza splendorem 
przynależenia do rodziny stu 
pięćdziesięciu grodów wielko­
polskich- Że ostatecznie jeżeli 
ci kaliszanie ani rusz nie chcą 
masowo szukać roboty w ko­
palniach czy PGR-ach, to mu­
szą przemawiać za tym jakieś 
fakty. A z faktami należy się 
liczyć. Zdaje się wtedy nawet 
jakaś niedowarzona głow-a opo 
wiedziała się ZA podmiejskimi 
badylarzami, którzy wpraw­
dzie po nieniskich dostarcza­
ją cenach zieleninę, ale — do­
starczają i parę ludzi zawszeć 
zatrudnią.

Nie zaskoczył kaliszan Paź­
dziernik. Miasto pogrążone

Jasia, na zachmurzonym niebie. To 
spotkanego ci oryginał! Zamiast normal­

nie siedzieć w krześle, on wo­
li latać głową... w dół. Nawet 
Jasiu — odrzutowiec (lata 
na odrzutowcach), któremu 
byle co nie zaimponuje, z za 
ciekawieniem zadziera gło­
wę, aby zobaczyć polowanie 
Szymańskiego na boioniki.

Teraz.„ piątka dwumoto- 
rowych bombowców kiero­
wana przez kapitana Fijał­
kowskiego leci tak blisko, że 
jeden z aparatów... nie zmie­
ścił się w obiektywie naszego 
fotoreportera. Za nimi samot 
ny samolot, kapitana Łąc­
kiego. Z niskiego pułapu pi­
kuje z szybkością 10Q0 km na 
godzinę. Podciąga w górę. 
Teraz ciało pilota waży 10 
razy więcej niż normalnie. 
Jak on opanuje maszynę? 
Widzimy go kilka sekund, po 
tern znika w chmurach. Do­
piero po minucie zdołał wró­
cić nad publiczność. To ci 
szybkość!

A tu popis zespołowy. Dwa 
czerwone i dwa srebrzyste 
samoloty w układzie rombo­
wym wykonują zespołową a- 
krobację. Za nimi smugi 
świec dymnych. Warto po­
znać tych pilotów: kpt. So­
bieraj, kpt. Krukowski, kpt. 
Bill i por. Kajetańczyk de­
monstrują szyk nieznany 
jeszcze w Polsce. Szybkość — 
800 km, wysokość — 200 m, 
odległość między aparatami 
— dwa do trzech metrów!
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Ta kobieta ma nerwy ~

Można filmować wnętrze
...ludzkiego serca

Przed kilku dniami za-, ca., bez konieczności stosowa-
kończyły się w Amsterdamie nia zabiegu chirurgicznego, a 
obrady XI Kongresu Między- jedynie korzystając z pomocy 
narodowego Stowarzyszenia sońd z urządzeniem optycz- 
Filmu Naukowego (AICS), z nym i oświetlającym, 
udziałem ok, 200 delegatów z „ , , ...
20 krajów, wchodzących w Zademonstrowaliśmy w cza- 
skład Stowarzyszenia- Polski sie Kongresu kilka filmów, 
Ośrodek Filmów Naukowych zrealizowanych przez polską
reprezentował wykładowca w kinematografię populara o-
Wyższej Szkole Filmowej w naukową - stwierdził prof. 
Lodzi - prof. Jan Jacoby, któ Jacob>/ Zostały one dobrze 
ry wybrany został w skład 5 P^yi^e przez kilkusetosobo- 
csoboweigo prezydium AICS widownię złozoną z nau- 
obok prof. Haesaertsa z Belgii v0węoiA' i ńlmowcow. Wysoko 
i radzieckiego realizatora fil- ®ceni®n° film ,”Raz'\oj zarod­
mów z życia zwierząt Zguridie a Ptaka rez. K- Marczaka. 
g0. Nakręcony przez mnie film o

orientacji przestrzennej owa- 
Po powrocie z Amsterdamu, dów pt. „Jest taka osa’’ Bel- 

w rozmowie z przedstawicie- gowie zamówili na Światową 
lem PAP prof. Jacoby podał Wystawę w Brukseli w 1958 r- 
nieco szczegółów dotyczących
rozwoju filmu naukowego oraz 
obrad Kongresu-

— Obejrzeliśmy w Amster- 
damie — mówi prof. Jacoby 
— ponad 200 filmów z najroz­
maitszych dziedzin nauki, po­
czynając od wyższej matema­
tyki, poprzez fizykę, biologię, 
medycynę, nauki techniczne, 
historię — kończąc zaś na fil­
mach z dziedziny muzyki i 
Plastyki,

Niezwykłe ciekawe wyniki 
osiągnęli filmowrcy stosując 
techniki specjalne, 
orescencja, światło 
zowane lub też filmując w 
promieniowaniu podczerwo­
nym, w warunkach absolutnej 
ciemności dla wzroku ludzkie­
go- Używane coraz częściej

Jeszcze szyk defiladowy 
piętnastki mjr. Bulaka i po­
kaz kończy mjr. Tanana. 
Straciliśmy już z oczu je­
go ponaddźwiękowy. samolot, 
gdy przez lotnisko przeszedł 
potworny huk silnika. Zza 
chmury przebija przez chwilę 
silny ogień dopalacza i sa­
molot znika. Pokaz skoń­
czony. (zs)

Samolot

G'rupa radzieckich konstrukto­
rów lotniczych pracuje obec­

nie nad rozwiązaniem problemu 
pionowego startu i lądowania sa-« 
molotów odrzutowych.

Dziennik „Sowietsk-.ja Rossija*’ 
zamieścił artykuł mówiący o do­
świadczeniach prowadzonych w 
jednym z radzieckich instytutów 
naukowo-badawczych. Doświad­
czenia te prowadzone są na spe­
cjalnie zbudowanej platformie la­
tającej, wyposażonej w silnik od­
rzutowy.

Na platformie latającej udało 
się rozwiązać problem stworzenia 
małych szybkości przy starcie i 
lądowaniu. Obecnie wiadomo, za 
pomocą jakich sterów można kje-

barwne zdjęcia mikroskopowe rować tamm samolotem, są to 
> stery „gazowe1 umieszczone w

strumieniu gazów mających uj­
ście za silnikiem oraz tzw. stery

Wydajniejsza nauka
i wychowanie młodzieży

naczelnym zadaniem
władz oświatowych i nauczycieli
Nowy rok szkolny przyniósł ogromne zmiany w programie 

nauczania. Zmianami tymi objęte są wszystkie przedmioty 
z wyjątkiem matematyki. Nowy program, bardziej przysto­
sowano do wieku młodzieży. Wiele zmian powstało także 
w samym systemie wychowawczym dzieci i młodzieży. Sy­
gnały nauczycieli i wychowawców woj, poznańskiego stały 
się podstawą do opracowania przez kolektyw Wydziału O- 
światy Prezydium WRN — nowych form pracy wychowaw­
czej.
Na specjalnej żwołąnej kon- form pracy z uczniami słab- 

ferencji prasowej, kierownik szymi, ażeby zmniejszyć znacz 
Wydziału Oświaty Prezydium ny procent niepromowanych 
WRN — mgr Jan Stodński o- do klas następnych. W tym ro- 
raz poszczególni kierownicy od ku bowiem w woj. poznań- 
działów poinformowali poznań skina 11 proc, dzieci na wsi 
skich dziennikarzy o zmianach było niepromowanych w kla- 
— jakie już zaszły w szkolnie- sach: I, II i III, a 6 proc. — w 
twie lub też w najbliższej przy mieście oraz 22 proc, nie prze­
szłości zostaną wprowadzone szło z klasy V-
w życie. Wiele zmieni się także w me

w . .. todach pracy domów dziecka,W styczniu reaktywowano Rló h obecnie w wop 
umwersytety powszeenne dla mańskim jest 14. specjalny 
młotoezy wiejskiej. Przed la- nacisR ołoźono na ^duka­
ty istniało ich w woj. poznan- cję rodziców. A więc 
skrm 26 a obecnie zwiększy wj WyWiady wychowaw- 
się ich liczba do 34. Do tych cbw z ro,dzjcaTni dzieci, prze- 
unrwersytetow . przyjmowana bvwających w domach dziec- 
będzie młodzież po ukończę- R spotkania i częstą kore- 
mu 7 klas szkoły podstawo- spondencję dzieci z rodzicami. 
wej- Nową formą kształcenia Już od tegQ roku przedłużo- 
młodziezy wiejskiej stanie się na 20gtała Q jeden roR nauRa 
Uniwersytet Ludowy, który po w liceach pedagogicznych - 
siadać będzie także internat. trwajqCa obecnie 5 lat. Pozwo 
Uruchomienie jego nastąpi al- p |O na przygotowanie
bo w Borzęciczkach (pow Kro nauczycieli do zawQdu. W 
toszyn) lub w Laskach (pow. p^ygjrjogei trwałą formą nau- 
Kępno) z dniem 1 stycznia R. nauczycjeii staną się studia 
1958 r* nauczycielskie, do których

W tej chwili Oddział Oświa- przyjmowani będą uczniowie 
ty Dorosłych jest także w trak po ukończeniu liceum ogólno- 
cie reaktywowania szkół przy kształcącego.
sposobienia rolniczego. Nauka Zaoczne dokształcanie nau- 
w tych szkołach, których po- czycieli odbywać się będzie 
wstanie w woj. poznańskim przez kursy popołudniowe, w 
57, odbywać będzie 3 lub 4 razy których nauka trwać będzie 
w tygodniu i to od listopada do kilka razy w tygodniu oraz 
marca. Dzięki temu korzystać zwyczajne, tzw. kurso-konfe- 
z nich będą mogli także doro- rencje.
ŚH zajęci w gospodarstwach Jeżelj 'h^. o
rolnych. Podczas przerwy wa- chowawcze m,odzieży, to sta-
kacyjnej praktykę można bę- ły się one obecnie naczelnym

jak fiu- 
spolary-

1 endoskopowe przyczyniają 
się do szybkiego postępu wie­
dzy medycznej, która dysponu 
je obecnie tak wspaniałymi 
hiożliwościami, jak filmowa- ' go powietrza, wytwarzanego w 
nie organów wewnętrznych kompresorze silnika odrzutowe- 
~~ żołądka, płuc a nawet ser- |

strumieniowe, które pracują na 
zasadzie wykorzystania sprężone-

Szymański ta oryginał,-.

dzie odbywać, w gospodar- zadaniem wszystkich nauczy- 
stwach rodziców czy swoich cieli j wychowawców. RÓ,J_ 
własnych. nje^ niemniejszy nacisk poło-

Walka, z analfabetyzmem żono na podniesienie wyników 
faktycznie została ukończona nauczania we wszystkich kla- 
kilka lat temu. Możliwości jed sach, a przede wszystkim w 
nak wtórnego analfabetyzmu VII i XI. W tym roku w kraju 
istnieją. Dlatego też położono 14 tys. dzieci z klas VII nie 
w tej chwili szczególny nacisk zdało egzaminów wstępnych, 
na dalsze szkolenie tych wszy- a 32 tys. na studia wyższe, 
stkich, którzy ukończyli tylko Ażeby do tego nie dopuścić w 
4 klasy szkoły podstawowej, przyszłością śledzić się będzie 
Ze statystyki wynika bowiem, w czasie całego roku bardzo 
że 17 tys. dzieci rocznie w kra- dokładnie wyniki nauczania w 
ju nie kończy klasy IV, a 138 tych dwóch klasach, 
tys. — klasy VII.

W najbliższych tygodniach 
Przygotowano więc wiele kolektyw Wydziału Oświaty 

form, umożliwiających dalsze Prezydium WRN opracuje re- 
kształcenie się dorosłych i dzie ferat, uwzględniający współ- 
ci. Różnego rodzaju kursy, or- działanie komitetów rodziciel- 
ganizowane w woj. poznań- skich z wychowawcami i nau- 
skim, pozwolą na ukończenie 7 czycielami. Chodzi o to, by na 
klas szkoły podstawowej i u- następnej konferencji nauczy- 
dostępnią dalszą naukę na u- cieli, która przewidziana jest 
niwersytetach powszechnych, w listopadzie, omówić dokład- 

Oddział szkół podstawowych nie tę współpracę i z miejsca 
zajmie się od tego roku szcze- , stosować ją w praktyce. (an)
gólnie sprawą pozostawania w | ——-------- ,------------- _________
tej samej klasie. Chodzi o jak 1 M
najwłaściwsze wyszukanie Nr 239 — Str. 3



O czym 
piszą inni •
O potrzebie koncentracji w bu­

downictwie i konieczności zlikwi­
dowania faktów rozmieniania • na 
drobne kredytów inwestycyjnych, 
surowców i wreszcie sił ludzkich 
pisze ostatnio

„Trybuna Robotnicza44
z dnia 3 października br. — pod­
kreślając, że w budownictwie do­
prowadziliśmy do zamrażania nie- 
jedokrotnie miliardów złotych. 
Autor artykułu inż. Jerzy Gra­
czyk snuje na ten temat rozważa­
nia:

„...W globalnym planowaniu 
zakłada się, że wszystkiego 
jest te takiej ilości, by wyko­
nanie planu było zapewnione. 
Już jednak w ministerstwach 
niejeden teoretyczny obiekt 
wartości wielu milionów zło­
tych nierzadko zosłaje rozdzie 
lony na dwóch i więcej inwe­
storów. Zupełna „kaszka" jest 
u inwestorów bezpośrednich, 
m których suma za jaką moż­
na by powiedzmy postawić jed­
ną halę 'zostaje rozdrobniona 
nakilkanp. małych magazynów, 
łaźnię, portiernię itd. Bo in­
westorzy mówią... marny pilne 
potrzeby. Nasze obiekty „mu­
szą" powstaę. Trzeba je rozpo­
cząć dziś, zaraz, choćbyśmy 
później budowali je przez sze­
reg lat."

To jest właśnie to, co zarzuca 
budownictwu inż. Jerzy Graczyk.

O„Wykonawcy, rozpraszając 
swój potencjał produkcyjny na 
dziesiątkach obiektów, nie dba­
ją o to, kiedy będą mogli za­
kończyć poszczególne budowy."

I dodaje: „Czyżby nam się 
tak „przelewało", że obojętne 
jest kiedy wyłożone fundusze 
przyniosą spodziewane efekty?"

„Nasz olbrzymi narodowy 
wysiłek inwestycyjny musi 
szybciej przynosić założone e- 
fekty ekonomiczne! Pewne pod 
jęte ostatnio posunięcia wska­
zują na zamierzenia idące wła­
śnie w tym kierunku. Już w 
tym roku w IV kwartale ban­
ki inwestycyjne nie będą otwie 
taty nowych tytułów inwesty­
cyjnych. Trzeba, żeby te ińien 
cje ze wszech miar słuszne były 
dobrze zrozumiane. Niech prze 
staną krakać poniektórzy, o 
kurczeniu się inwestycji. In­
westycje nasze rosną, chodzi 
jednak o to, aby rosły one szyb 
ko i szybko były oddane do «- 
żytku."

I zastanawiając się nad tym, 
kto może pomóc w tej sprawie — 
autor wskazuje na rady robotni­
cze.

„Myśliwy — czytamy w za­
kończeniu artykułu — że wła­
śnie rady robotnicze mogłyby 
krytycznie ustosunkować się 
do własnych inwestycji, a mo­
że nawet zestroić ich wykona­
nie z inwestycjami najbliż­
szych sąsiadów."

A możliwości tej nowej forma­
cji polityczno - ekonomicznej — 
jaką w naszym kraju stanowią 
rady robotnicze są coraz większe. 
Pisze o tym

„Dziennik Polski4*
który powołując się na dane z 
CRZZ podaje:

„.„na 10.447 przedsiębiorstw 
państwowych — w których 
zgodnie z tekstem ustawy mo­
gą być powoływane rady ro­
botnicze ukonstytuowano fak­
tycznie rady w 4316 przedsię­
biorstwach o charakterze ści­
śle przemysłowym. W grupie 
tej na 1.419 przedsiębiorstw 
1.176 posiada rady robotnicze. 
Procentowo wyraża się to licz­
bą 82,9 proc., przy czym re­
kord bije tu przemysł górniczy 
i energetyczny, w którym czyn 
ne rady robotnicze posiada 
86,6 proc, przedsiębiorstw."

Zaskakujący wydaje się fakt, 
że właśnie w grupie przedsię­
biorstw ściśle przemysłowych 
udział robotników w składzie 
rad jest procentowo niższy i 
wyraża się liczba. 51,4 proc. 
Najbardziej „robotnicze" są w 
tym sensie rady powołane w 
przedsiębiorstwach podległych 
Ministerstwu Rolnictwa. U- 
dział robotników w radach ro­
botniczych wyraża się tu licz­
bą 80,5 proc."

Opr.: HEL
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Spółdzielczość pracy i przemysł drobny
dqżq do aktywizacji małych miast

Q ytnacja jest czasem dziw 
k * na. W okolicy spotyka 

się masę owoców, warzyw i 
innych surowców psujących 
się podćzas transportu do od­
ległych przetwórni. W mia­
stach i miasteczkach niszcze­
ją nieczynne od lat różne ha­
le fabryczne, które łatwo by­
łoby przystosować do produ­
kcji przy minimalnych na­
kładach, a tymczasem miesz­
kańcy tych rejonów poszuku­
ją pracy, lub wyjeżdżają za 
nią do odległych okolic. Wy­
korzystaniem tych możliwo­
ści Zaczęto bardziej intereso­
wać się dopiero po przemia­
nach październikowych, kiedy

Kalisz —
miasto uparte

(.Dokończenie ze str. 3)
lisza na razie spoczywa w... 
Wojewódzkiej Pracowni Urba­
nistycznej, która wysnuła dla 
miasta realny, solidny, opty­
mistyczny plan rozbudowy w 
kierunku dworca.

Nowa ulica Górnośląska sta­
nie w ciągu paru lat. Znając 
kaliszan — ryzykuję twierdze­
nie: na pewno stanie- Zwłasz­
cza, że tamtejsi budowlani 
pod wodzą „taty Kinastow- 
skiego” (inżyniera — dyrek­
tora Zjednoczenia) cieszą się 
raczej dobrą opinią.

Zaglądnijcie do staruszki, 
kaliskiej gazowni. Pamięta 
ona cara Mikołaja; gorzej, że 
o niej nie pamiętano. Teraz 
— rozkwita czerwienią cegły, 
sylwetą potężnego komina i 
siatką masywnych rusztowań. 
Nareszcie przyszła dla sfa­
tygowanej robotnicy — od­
siecz.

Opodal stara rzeźnia prze­
szła cudowną metamorfozę; 
jej przebudowane hale zajęły 
czerwone cielska-., autobusów- 
Nie tylko one zresztą mają 
wszelkie wygody w nowej 
zajezdni; przede wszystkim 
obsługa otrzymała dobre war­
sztaty, stołówkę, poczekalnię 
itp. 11 linii autobusowych 
oplotło miasto.

Napotkacie w Kaliszu na 
nie spełnione nadzieje, zawie­
dzione tęsknoty. Dlaczego 
przed wojną -wychodziły tu 
gazety, było parę drukarń — 
a teraz nic? Dlaczego napoty­
kamy na trudności z wyda­
waniem „Ziemi Kaliskiej”? 
Dlaczego Zielona Góra została 
wojewódzkim miastem, skoro 
mogła należeć do Poznańskie­
go, wówczas Kalisz stałby się 
stolicą regionu na wschód od 
grodu Przemysława?

Te i inne pytania na pewno 
czekają na odpowiedź, cho­
ciaż na razie masę jest roboty, 
masę do uporządkowania, a 
wszystko to — w ostatecznym 
rachunku — może tylko pop­
rzeć dążenia kaliszan.

Toteż:
Wiercą w mieście studnie 

artezyjskie, aby zasilić sieć wo 
dociągową; Zakłady Przemy­
słu Terenowego w starym, po- 
carsfeim, po-koszarowym bu­
dynku uzyskanym od wojska 
uruchomiły szwalnię, stwarza­
jąc warunki zatrudnienia spo­
rej grupy kobiet i zabiegają o 
możliwość rozszerzenia swoich 
agend. Prezydium MRN prze- 
myśhwuje jak wlać życie 
w dziesiątki lokali handlo­
wych, oszpecających ulice 
wskutek użytkowania ich nie­
zgodnie z przeznaczeniem-

W samym centrum zaczął 
funkcjonować klub z kawiar­
nią. O możliwość natychmia­
stowej rozbudowy trwa bój 
dwu poważnych zakładów 
przemysłowych (szkoda, że 
jest to bratobójcza walka). A 
w Wojewódzkim Zarządzie Ar 
chitektoniczno - Budowlanym 
— uwaga, uwaga! — Mówi się 
o potrzebie opracowania ge­
neralnego planu zagospodaro­
wania trójmiasta Kalisz 
—Skalmierzyce—Ostrów-

Gdy opuszczałem Kalisz, na 
wyjazd do Warszawy sposo­
biła się delegacja z dobrym 
duchem miasta, posłem dr 
Kwirynowiczem na czele. Pro­
gram mieli w zanadrzu boga­
ty: minister Jędrychowśki — 
sprawa 1800-lecia miasta, mi­
nister Spychalski — rozstrzyg­
nięcie przejmowania obiektów 
po wojsku. Maria Dąbrowska...

Pomyślnych rozmów, Panie 
Doktorze, wszystkiego dobre­
go, Cali sio!

Piotr ZYCKI

partia zwróciła większą uwa­
gę władz i społeczeństwa na 
aktywizację ziem gospodar­
czo zacofanych. Wiele rad na­
rodowych i poszczególnych re 
sortów skierowało wysiłki 
(chociaż jeszcze niedostatecz­
ne) na włączenie do produk­
cji wolnych hal i nie wykorzy­
stanych surowców i — trzeba 
przyznać — przyniosło to już 
pewne wyniki.

Jak podało „życie Warsza­
wy", w samym resorcie prze­
mysłu drobnego i rzemiosła 
uruchomiono 'względnie po- 
ważnie zaawansowano prace 
przy założeniu w całym kra­
ju 90 zakładów produkcyj­
nych, dzięki czemu zwiększo­
no zatrudnienie o 16,3%. W 
bież. reku, przy zaangażowa­
niu ponad pół miliarda zł., 
zostanie uruchomionych i do­
inwestowanych ok. 500 zakła­
dów, przy czym w blisko 100 
z nich wyprodukuje się jesz­
cze w bieżącym roku różne 
artykuły o wartości 900 min. 
zł. i zatrudni 18 tys. osób z 
małych miast : miasteczek. 
Ministerstwo Przemysłu Lek­
kiego uruchomiło, względnie 
rozbudowuje 10 zakładów. Do 
połowy bież, roku założono 
w całym kraju 252 nowe spół­
dzielnie pracy, w których zna 
ó.zło pracę ok. 8 tys. osób.

Oczywiście, możliwości są 
znacznie większe, ale ponie­
waż fundusze i inne środki 
na ten cel są ograniczone — 
opracowuje się wieloletnie 
plany w tym zakresie. Posia­
da je m. in. i spółdzielczość 
pracy w naszym wojewódz­
twie, która w chwili obecnej 
zatrudnia 25 tys. osób.

Z przeprowadzonych przez 
zarząd WZSP badań wynika, 
że w 97 miastach i miastecz­
kach woj. poznańskiego znaj 
duje się 118 obiektów prze­
mysłowych całkowicie nie­
czynnych, lub pozbawionych 
swego dawnego, produkcyj­
nego, charakteru. W 32 miej­
scowościach województwa wy 
stępują takie surowce, jak 
piasek, glina, żwir, wapno, z 
których można byłoby wy­
twarzać znaczne ilości mar- 
teriałów budowlanych. Kilka 
powiatów — i to szczególnie 
gospodarczo zacofanych — 
wysyła do innych okręgów 
nadwyżki owoców i warzyw, 
a więc posiada warunki do 
zakładania nowych przetwór­
ni.

Te właśnie możliwości za­
mierzą wykorzystać spółdziel­
czość przez rozbudowę istnie­
jących a nieczynnych i budo­
wę nowych zakładów.

Opracowany przez spółdzłel 
czość pracy w Wielkopolsce 
program aktywizacji na lata 
1958/60 opiewa na 106 min. 
zł. i przewiduje zwiększenie 
zatrudnienia o 4.666 csób. Z 
projektowanej kwoty na in­
westycje ponad 23% przypa­
da na fundusz interwencyjny,

Czy „łrqbkę poczłyliona“ zasfqpi symbol ślimaka?

Praca naszej poczty a tempo przesyłania listów?
Nie ma chyba w Polsce człowieka, który by nie mógł 

sięgnąć po przykłady „ślimaczej" wędrówki listu. Ludzie 
stwierdzają jednak, że powoli ale systematycznie poprawia 
się sytuacja w tej dziedzinie.

Co mówią na ten temat analityczne opracowania Mini­
sterstwa Łączności? ,
Przed wojną, . np. w 1937 

roku przesyłaliśmy rocznie w 
kraju ok. 844 min. listów. 
Tylko w ciągu 8 miesięcy br. 
w kraju nadano 1 miliard 
52 listów. Codziennie poczta 
nasza przyjmuje, przewozi i 
doręcza ok. 4 min. sztuk prze­
syłek listowych.

Jak przedstawia się w tym 
świetle tempo docierania li­
stu do adresata? Minister­
stwo Łączności przeprowa­
dziło specjalne badania. Wy­
kazały one, że 74,2% wszy­
stkich przesyłek listowych 
dociera do adresatów w cią­
gu 24 godzin od chwili nada­
nia. Listy wysłane w mia­
stach wojewódzkich w kie­
runku Warszawy i odwrotnie 
— w 95,6% trafiają do celu 
w ciągu tego samego czasu. 
Tak więc na pierwszy rzut 
oka, sytuacja w tej dziedzi­
nie wygląda nie tylko nie „tra 
gicznie" — jak niektórzy 
twierdzą — ale poprawnie, na 
średnim poziomie europej­
skim. Skąd więc tysiące skarg 
i reklamacji na 15-driio\će np. 
wędrówki listu z Gdańska do 
Białegostoku lub 5-dniowe z 
Warszawy do Koluszek?

Te same badania Minister­
stwa Łączności wykazały, że

z którego zresztą 7 spółdzielni 
korzysta już w roku bieżą­
cym przy rozbudowie zakła­
dów. Dzięki tej pomocy pań­
stwa spółdzielnie szybciej 
wcielają w życie swe zamie­
rzenia, co umożliwi wyprodu­
kowanie dodatkowych ilości 
artykułów i zatrudnienie wię­
cej osób, i tak już w najbliż­
szym czasie — po rozbudo­
wie spółdzielni — zatrudni 
się dodatkowo ok. 140 kobiet 
w Gostyniu, 120 osób we 
Wronkach, 100 w Błaszkach i 
po kilkadziesiąt w Ostrzeszo­
wie, Grodzisku, Turku i Sta­
wiszynie.

A oto niektóre dane o pro­
jektowanych przez Woj. Zwią 
zek Spółdzielni Pracy inwesty 
cjach. Spółdzielnia „Tkacz" w 
Turku zamierza rozbudować 
obecne zakłady tkackie, za­
trudnić dodatkowo 161 osób 
i po ukończeniu tych zamie­
rzeń poważnie zwiększyć pro­
dukcję obrusów i narzut ża­
kardowych. Spółdzielnia „Bo­
jownik" w Wolsztynie prag­
nie zlokalizować w baraku 
krajalnię, magazyn i urządzić 
w dotychczasowych pomiesz­
czeniach nowy oddział odzie­
ży dziecięcej. Efekt gospodar 
ozy z tego zamierzenia: 
wzrost produkcji i dodatkowe 
zatrudnienie 100 osób.

Wielu mieszkańców małych 
Pyzdr z zainteresowaniem ko­
mentuje projekty7 Spółdzielni 
Firankarsko - Dziewiarskiej. 
Gdyby wybudowała ona nowy 
obiekt — 130 osób otrzyma­
łoby pracę.

Nareszcie też może zostaną 
wykorzystane szewskie za­
miłowania mieszkańców Bła­
szek, którzy z braku zamó­
wień pracują w innych zawo­
dach lub w okolicznych miej­
scowościach.

Chemiczna Spółdzielnia Pra 
cy „Latex“ w Nowym Tomyś­
lu zamierza wybudować no­
wy zakład tworzyw sztucz­
nych i produkować w nim 
winyleum, dermatoid, ręka­
wice kwasoodporne i gumę 
gąbczastą.

W rejonie Kalisza miejsco­
wa Spółdzielnia „Rozkwit" 
pragnie wykorzystać możli­
wości przetwarzania owoców 
i warzyw. W projektowanym 
zakładzie ma się produkować 
w ciągu roku ok. 500 tys. li­
trów wina i przerabiać na 
przetwory 200 ton owoców i 
warzyw. 26 spółdzielni budo­
wlanych uruchomi zakłady 
różnych wyrobów betonowych 
i żużlobetonowych dla budów 
nictwa mieszkaniowego.

Na tym oczywiście nie wy­
czerpują się możliwości akty­
wizacji terenu. Tkwią tam je­
szcze znaczne rezerwy i na 
ich wykorzystanie powinny 
zwrócić uwagę zarówno po­
szczególne resorty, jak i ra­
dy narodowe.

Br. LISOWSKI

tylko 1,3% listów jest skiero­
wanych mylnie przez pra­
cowników poczt, nie trafia­
jąc na czas do celu. Cyfra 
ta, na pozór wyglądająca tak 
niewinnie i skromnie, kryje 
w sobie źródło i przyczynę 
omawianego zła. 1,3% — to 
ni mniej ni więcej tylko 18 
min. listów rocznie mylnie 
skierowanych, wędrujących 
całymi dniami po trasach ko­
lejowych i szlakach poczto­
wych, całymi dniami odby­
wających podróże powrotne 
do właściwych rąk, 1,3% — 
oznacza, że praktycznie wię­
cej niż połowa obywateli w 
kraju dostaje przynajmniej 
raz w roku jeden list opóź­
niony o wiele dni. Wystarczy 
to więc, aby zaprzepaścić wy­
siłki i dobre imię tysięcy pra­
cowników poczty z 7,115 pla­
cówek pocztowych j i trud 
przeszło 23 tysięcznej rzeszy 
listonoszy.

Czy znamy źródła tych man 
kam en tó w?

Na pytania te odpowiada­
ją — minister łączności Rą­
bano wski i wiceminister' — 
F. Ładosz.

— Nie tylko znamy przy­
czyny ślimaczego tempa do­

500 KM RUR
Pod Paryżem buduje się obecnie olbrzymi budynek, prze­

znaczony na „Pałac Wystaw, Targów i Zjazdów". 
Imponująca konstrukcja metalowa, której fragment wi­
dzimy na zdjęciu, pochłonęła 560 km rur. Fot- ~ CA?

Wymarłe złoża naftowe 
magazynem gazu ziemnego

) Sami 
sobie winni

300 tys. zł odpisów na 
fundusz zakładowy wygospo 
darowali w 1 półroczu br. 
robotnicy Zakładów Przemy 
słowych im. Komuny Pary­
skiej w Radomsku.

Rada robotnicza zakła­
dów, po zatwierdzeniu bi­
lansu przez centralny .za­
rząd, przystąpiła do po­
działu wy g ospodarowany eh 
kwot, których wypłata na­
stąpi te najbliższych dniach. 
Zadowolona jest olbrzymia 
większość załogi.

Jest jednak ok. 200 ta­
kich, którzy nie otrzymają 
z podziału nic albo bardzo 
niewiele, sami sobie są win 
ni — zamiast pracować, wa 
łęsali się poza zakładami 
lekceważąc swoje obowiąz­
ki. Regulamin, mimo ich 
próśb i przeprosin nie zo­
stanie w stosunku do butne 
lantów złagodzony. Kto o- 
puścił bez usprawiedliwie­
nia 4 i więcej dni pracy, 
nie dostanie ani grosza, kto 
był nieobecny 3 dni, dosta­
nie tylko połowę sumy, jaką 
otrzymają pracownicy uczci 
wie wykonujący swe obo­
wiązki.

ręczania listów, ale wydaj e- 
my mu coraz ostrzejszą wal­
kę — mówi min. Rabanowski. 
Nie zawsze jest ona skutecz­
na, a główna i podstawowa 
przyczyna leży tu w płynno­
ści kadr. Oto konkretny 
przykład. Najważniejszą oso­
bą pełniącą odpowiedzialną 
funkcję w służbie poczty jest 
tzw. dzielacz — pracownik 
dzielący listy, kierujący je 
szybko i bezbłędnie na wła­
ściwe szlaki pocztowe. Czło­
wiek taki jest swoistą ency­
klopedią geografii naszego 
kraju oraz niemniej wybit­
nym znawcą prawie wszyst­
kich połączeń komunikacyj­
nych kraju. Dzielacz musi 
znać np. na pamięć ponad 
7 tys. kolejowych połączeń 
między placówkami pocztowy 
mi, musi szybko i bezbłędnie 
kierować listy do najodle­
glejszych zakątków kraju — 
mimo, iż nie ma, na liście nie 
tylko nazwy województwa czy 
powiatu, ale nawet nazwy 
urzędu pocztowego adresata. 
Ta żmudna i szalenie uciążli­
wa praca, aby ją bezbłędnie 
opanować, wymaga wielu lat 
praktyki i dużej rutyny. Nie­
stety dotychczasowy system 
płac nie gwarantował należy­
tych zarobków wielu naszym 
dobrym fachowcom. Sprawia 
to, że starzy dzielacze często 
rezygnowali z pracy, a nowi 
pracownicy nie zawsze kwa­
pili się — z tych samych po­

W jednej z kopalń nafty na 
Podkarpaciu pomyślnie zakoń­
czono próby z podziemnym ma­
gazynowaniem gazu ziemnego 
na podstawie projektu opraco­
wanego przez zespół inżynierów 
z zakładów gazownictwa okrę­
gu tarnowskiego pod kierow­
nictwem inż. Władysława Ko­
łodzieja.

Zastosowanie tej oryginalnej 
metody, która polega na prze­
chowywaniu pod powierzchnią 
ziemi gazu ziemnego, wtłoczo­
nego pod ciśnieniem do wy­
marłych złóż, stanowi początek 
racjonalnej eksploatacji tego 
cennego surowca energetyczne­
go. Stwarza bowiem warunki 
nagromadzenia odpowiednich 
rezerw gazu ziemnego i kładzie 
kres nadmiernej, niszczącej zło­
ża, jego eksploatacji w okresie 
szczytu jesienno-zimowego.

Metoda podziemnego maga­
zynowania gazu ziemnego zo­
stała ostatnio wprowadzona na 
Podkarpaciu na wielką skalę. 
W podziemnych „magazynach" 
naftowcy zdążyli już uwięzić 
zapasy gazu na okres zbliżają­
cej się zimy w ilości ponad 17 
min. metrów sześć. Dostarczą 
one energii cieplnej m. in. dla 
Warszawy, Krakowa i Śląska.

(PAP)

wodów7 — na ich miejsce. Wy­
chowanie nowego dzielacza — 
to kwestia lat. Jak możemy, 
staramy się utrzymać za 
wszelką cenę wykruszającą 
się kadrę starych pracowni­
ków. Skutki tych trudności, 
to właśnie miliony listów myl 
nie wysyłanych przez nie wy­
szkolonych jeszcze należycie 
pracowników. Ja osobiście je­
stem zdania — dodaje min. 
Rabanowski — że stan fak­
tyczny w przesyłaniu listów 
jest znacznie gorszy niż mó­
wią o tym cyfry.

— Za przełomowy moment 
w tej dziedzinie należy uznać 
regulację płac pracowników 
resortu łączności — informu­
je wiceminister Ładosz. Pod­
wyżka płac"dokonana została 
w ub. miesiącu. W połączeniu 
z zastosowaniem zasad nowe­
go tzw7. taryfikatora kwalifi­
kacyjnego, który jednocześnie 
wszedł w życie, spodziewamy 
się, że na wszystkich odpo­
wiedzialnych stanowiskach 
na poczcie zaczną powoli pra­
cować ludzie o wysokich kwa-4 
lifikacjach zawodowych oraz, 
że zahamujemy niebezpiecz­
ną fluktuację kadr. Mamy 
nadzieję, że w ten sposób 
szybciej zaczniemy doręczać 
ludziom listy i nie będzie po­
trzeby zamiany w herbie 
pocztowców „trąbki pocztylio- 
na“ na symbolicznego „śli­
maka".



Pracownicy poszukiwani
Inżyniera mechanika na stanowisko kier. Działu
Produkcyjnego, kwalifikowanego pracownika 
obeznanego z remontami kotłów i maszyn pa­
rowych na stanowisko inspektora kontroli tech­
nicznej, ^pawacza na spawanie acetylenowe 
oraz elektryczne, kotlarzy, brygadzistów i ro­
botników do robót torowych przyj mą zaraz 
Poznańskie Zakłady Remontowo-Montażowe, 
Poznań, Przemysłowa 39. Reflektujemy na siły 
wysokokwalifikowane z praktyką. K6033
2 piekarzy zatrudni zaraz GS „Samopomoc 
Chłopska" Wschowa, ul. Świerczewskiego 35. 
Warunki wynagrodzenia do omówienia na 
miejscu._______________________ K6080
Starszego mechanika zatrudnią z dnićm 1 grud­
nia 1957 r. Czarnkowskie Zakłady Przemysłu 
Terenowego w Czarnkowie, ul. Kościuszki 73.
Wymagane wyższe wykształcenie techniczne 
lub tytuł inżyniera wraz z praktyką w danej 
specjalności. Warunki pracy i płacy do omó­
wienia na miejscu. Oferty z życiorysem kiero­
wać pod w. w, adres. K6088
4 robotników placowych, praczkę-sprzątaczkę 

i stolarza instruktora przyjmie zaraz Ośrodek 
Szkolenia Rolniczego w Poznaniu, ul. Golęciń- 
ska 9/11. K6125
Zastępcę głównego księgowego do Zespołu 
z długoletnią praktyką w PGR obeznanego z za­
gadnieniami finansowo-księgowymi oraz 2 księ­
gowych na gospodarstwa poszukuje natychmiast 
Zespół PGR Przekolno, poczta Ilędargowo, pow. 
Myślibórz, woj. szczecińskie. Warunki według 
Układu Zbiorowego Pracy. Mieszkanie zapew­
nione. K6152
Pracownik(czka) ze znajomością spraw zakupu 
i różnych spraw administracyjnych potrzebny 
do instytucji państwowej. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 dla 29321g.
Pracowników straży p.-pożarowej i wartowni­
ków przyjmą Polskie Linie Lotnicze „LOT". 
Zgłoszenia: Poznań, pl. Wolności 3. K6193
Energicznego pracownika z branży spożywczej, 
na odpowiedzialne stanowisko związane z kie­
rowaniem pracy w magazynach chłodniczych, 
przyjmie Chłodnia Składowa w Poznaniu, ul. 
Szyperska 14. Kandydatury zamiejscowe wy­
klucza się. Zgłoszenia z odpowiednimi doku­
mentami u głównego inżyniera w biurach przy 
ul. Szyperskiej 14. 2931 lg

OSTROWSKIE ZAKŁADY METALOWE 
FABRYKA ROWER0W 

.PRZEDSIĘBIORSTWO PAŃSTWOWE 
OSTROW WLKP., ulica Wrocławska 37 

OGŁASZAJĄ KONKURS 
NA STANOWISKO GŁÓWNEGO INŻYNIERA 

ZAKŁADÓW
KANDYDACI WINNI POSIADAĆ:

wyższe wykształcenie techniczne I 5 lat prak­
tyki w danej specjalności technicznej na sta­
nowisku technicznym
albo:
średnie wykształcenie techniczne i 8 lat prak­
tyki w danej specjalności technicznej na sta­
nowisku technicznym.

Warunki płacy zgodnie z zarządzeniem dot. pań­
stwowych przedsiębiorstw przemysłu drobnego. 
Oferty z odpisami odpowiednich dokumentów 
kierować pod wyżej podany adres z zaznacze­
niem „Konkurs na stanowisko głównego inży­
niera”. K6044

+
Dnła 8 października 1957 zmarła, opatrzona Sa­

kramentami św. moja ukochana żona, nasza 
matka, teściowa, babka i siostra przeżywszy 
lat 70, śp.

s Przykuckich

Pelagia Radlińska
Pogrzeb odbędzie się w środę, 9 bm. o godz. 18 

z domu żałoby w Pobiedziskach.
W smutku pogrążony 

MĄŻ I RODZINA
Pobiedziska, Wrocław. 29569g

MaaBaamamMaaaMnaananaaaaBwmninHg«aBuaHMaanaaHnaai

t
Dnia 5. X. 1957 r. zmarła nagłe, przeżywszy 

lat 89, śp." .
z Kulczyńskich

Joanna Raczkowska
wdowa po śp. redaktorze Józefie Bączkowskim 
nasza najukochańsza mamusia, siostra i babcia.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 9 bm. 
o godz. 16,30 z kaplicy cmentarnej parafii św. 
Jana Viarmey na Sołaczu. Nabożeństwo ża­
łobne odprawione zostanie w środę, o godz. 8, 
w kościele parafialnym na Sołaczu.

O bolesnej stracie zawiadamiają 
DZIECI I RODZINA

Poanań, Waszyngton, Kraków, Warszawa.

t
Dnia • października 1957 zmarł w Bogu, nagle 

mój najdroższy mąż, troskliwy i najlepszy tatuś, 
ukochany zięć, szwagier i kuzyn, śp.

Wojciech Rynkowski
mgr praw — oficei; rez. W. P., odznaczony me­
dalem za Warszawę. Krzyżem Walecznych oraz 

Odznaką Grunwaldu.
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 9 bm. o go­

dzinie 16 z kaplicy cmentarnej na Janikowie.
W głębokim smutku pogrążeni 
ZONA Z SYNKIEM I RODZINĄ

Poznań, nl. Kościuszki 71.
Osobnych zawiadomień nie wysyła się.

, 29605g

Dnia 5 października 1957 r. zmarł, nasz drogi 
kolega, śp.

Wawrzyn Majewski
długoletni członek Rady Nadzorczej 
i przewodniczący Komisji Rewizyjnej.

Pogrzeb odbędzie się dnia 8. X. ben. o godzi­
nie 15.30 na Junikowie.

ZARZĄD RADA PRACOWNICY
Spółdzielni Inwalidów „ROWNOSC", Poznań

K6184

WOJEWÓDZKI ZARZĄD ŁĄCZNOŚCI 
W POZNANIU

i
POLSKI ZWIĄZEK FILATELISTÓW 

ORGANIZUJĄ
w ramach Międzynarodowego Tygodnia 

. Pisania Listów uroczystość dnia

ZNACZKA POCZTOWEGO
W związku z tym w dniu 10. X. br. o godz. 18, 
odbędzie się uroczyste spotkanie Filatelistów 
w gmachu Wojewódzkiego Zarządu Łączności,

ulica Kościuszki 77, sala 150, II piętro. 
Równocześnie zawiadamia się, że w czasie 
spotkania będzie uruchomiony Urząd Pocztowy, 
gdzie będzie można nabyć okolicznościowe 
znaczki pocztowe oraz kartki i stemplować i£ 
nadawane w tym czasie przesyłki dwoma S

okolicznościowymi datownikami. &

W ramach upłynnienie nadmiernych remanentów

sprzedamy
przedsiębiorstwem państwowym, spółdzielczym 
względnie prywatnym:
CEItEZYNĘ, BARWNIKI ROŻNE, ŻELATYNĘ 

MIELONĄ, FASKI DRKWNIANE 
oraz

PUSZKI Z BIAŁEJ BLACHY 250 G
Szczegółowych informacji udziela Dział Za­

opatrzenia Spółdzielni Pracy Chemiezno-Drogi- 
stowskiei w Poznaniu, ulica Grunwaldzka 27, 
telfon 631-18. K6129

i Przewielebnemu Du­
chowieństwu, szczegól­
nie ks. prałatowi

1 Adamskiemu za udzie­
lone błogosławień-

; stwo, wszystkim zna­
jomym za przesłane

! życzenia i kwiaty o- 
, raz redakcji ,,Expres- 

su Poznańskiego” za 
umieszczony artykuł

' z okazji diamento­
wych godów 60-lecia 

t małżeńskiego, naszych 
i kochanych rodziców
’ BRONISŁAWY 
! i ANTONIEGO

METELSKICH, 
i’ składam serdeczne po­

dziękowanie w imie-
! niu Jubilatów.
, Dr med. M. Metelski,

Poznań, Szkolna 13 
m. 6. 29322g

Praca
Przyjmę gosposię na bar 
rlzo dobrych warunkach. 
Oferty Biuro Ogłoszeń 
Świerczewskiego 3 dla 
29075g.

Gosposia samodzielna, 
chętnie z prowincji do le­
karza potrzebna (2 osoby, 
dziecko — pokój służbo­
wy). Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 29110g.
Potrzebny pomocnik kra­
wiecki oraz dobra ręcz- 
niarka, stałe zajęcie. 
Poznań, Lampego 13 m. 5. 
_____________  29174g
Gosposia względnie po­
moc domowa do gospodar 
stwa Ogrodniczego po­
trzebna pensja 700 zł. Zgło 
szenta: Poznań - Dębiec.
Cieszyńska 10. 29372g
Potrzebna dochodząca, kul 
turalna osoba z dobrym 
gotowaniem, na 5 godz. 
dziennie, chętnie eme­
rytka. Poznań, Marceliń- 
ska 87 m. 2. 28992g
Sumienna, dochodząca po­
moc do dziecka i wszel­
kich prac domowych po­
trzebna zaraz. Poznań, 
Kochanowskiego 1 m. 13.

29548g
Samodzielną gosposię do 
małżeństwa z dwojgiem 
dzieci 4 i 9 lat poszukuje. 
Warunki dobre. Piasecka, 
Kalisz. Buczka 62. 39716p

Nauka
Tańców towarzyskich wy­
ucza Adelą Szczurkówna, 
Poznań, Aieje Marcinków 
skiego 2a, parter. 27882g

Kupno
Puch, pierze nowe i uży­
wane kupuje: F-ma „Pol- 
piume”, Poznań, Rynek 
Łazarski 2, od godz. 8—13.
_______________ ___ 27265g
Nawi jarkę do transforma­
torów, drut nawojowry, 
uszkodzone, transforma­
tory sieciowe, głośnikowe 
i dławiki kupię. Radio 
,,Venus”, Poznań, Wieika 
20, tel, 503-10. 29361g

Sprzedaż
Wózki dziecięce, rożne 
modele oraz materace 
sprężynowe, poduszkowe 
we wszelkich rozmiarach 
korzystnie sprzedaję. 
Brzozowska, Poznan, Czer 
wonej Armii 10. 25201g
Wapno palone, gaszone, 
kredę malarską la, lepik 
smołowy poleca: Włady­
sław Horia, składnicy ma­
teriałów budowlanycn, 
Swarzędz, ul. Warszawska 
15 m. pryw. Poznańska
30a.______.____  2831śg
Wózki dziecięce, autka 
drewniane, autka koszy­
kowe czeskie, ceratowe, 
spacerówki na łożyskach, 
drewniane gięła oraz dla 
lalek polecają: Bracia 
Chojnaccy, Poznań, Wro­
cławska 25. 25648g
Sprzedam motocykl NSU 
250 ccm, czterotakt., gór- 
nożaworowy, stąp bardzo 
dobry, nowe Ogumienie 
Dunlop, drugi kompletny 

.silnik. Ks. Teodor Lerch, 
‘Wolsztyn, ul. Czerwonej 
Armii 32. __ 28370g
Tapczany dobrej jakości, 
fotel używany sprzedam. 
Tapicernia Poenań, Ma­
łeckiego 33. 28962g
Sprzedam agregat, orygi­
nalny, spalinowy na ben 
zynę z prądnicą prądu 
zmiennego,. 220 Volt, z 
wydajnością 2 kW oraz 1 
reflektor hermetyczny z 
odbiciem lustrzanym i 
gwintem Goliatha. Bog­
dan Karolczak, Pobiedzi­
ska, Kostrzyńska 2.

29140g

Dnia 4 października 1957 zmarła, po ciężkich 
cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., moja 
najdroższa żona, nasza matka, siostra, bratowa 
i szwagierka, przeżywszy lat 42, śp.

z Rylłów

Maria Tomaszkiewicz
Pogrzeb odbył się T bm., na cmentarzu n% 

Dębcu. Msza św. odprawiona zostanie w piątek? 
dnia 11 ban., o godz. 7,30 w kościele Bożego 
Ciała.

W ciężkim smutku pogrążeni 
MĄŻ, SYNOWIE, SIOSTRA I RODZINA

 29555®

t
Dnia 5 października 1957 zmarł, mój drogi mąż. 

nasz kochany ojciec, brat, teść i dziadek, śp.

Marian Witkowski
Mistrz stolarski 

przeżywszy lat 63.
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 9 bm. o go­

dzinie 15, na starym cmentarzu przy kościele 
w Swarzędzu.

O ciężkiej stracie zawiadamiają 
w smutku pogrążone

ZONA Z DZIEĆMI I RODZINA
296928

Dnia 6 października 1957 zmarł, po krótkich lecz ciężkich cierpieniach, 
opatrzony Sakramentami św., w wieku 56 lat, mój nade wszystko ko­
chany mąż, nasz troskliwy ojciec, syn, brat, szwagier, wujek i dziadek.

Stanisław Owsianowski
Pogrzeb odbędzie się w środę, 9 bm. o godz. 10,30 z kaplicy cmentarnej 

przy ul. Bluszczowej.
W nieutulonym smutku pogrążone
ZONA Z DZIEĆMI I RODZINA

Poznań, Rolna 64a, Gniezno, Szczecin. 295S4g

Gimnastykę wyrównawczą i
DLA PAŃ

utrzymującą obecnie modną, smukłą sylwetkę, 
usuwającą zniekształcenia poporodowe

i nadmierną tuszę
prowadzi pod kontrolą lekarską magister wycho­
wania fizycznego.

Panie korzystają z porad lekarskich, nowocze­
śnie urządzonej sali gimnastycznej, natrysków 
i masaży.
Zgłoszenia i informacje: ul. Grunwaldzka 59 m. 4, 
tel. 655-57, codziennie od godz. 14—16. 28407g

ZAMIENIMY

OPONY
600 X 16 nowe

n a
165 X 400 nowe. 

Zgłoszenia: Elektrow­
nia, Poznań-Garbary,
tel. 82-61, wewn. 41.

K6165

Samochód ciężarowy
..Bussing-Nag” do remon 
tu lub na części sprze­
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 29087g. __
Motocykl „Iż” 350 ccm 
sprzedam. Poznań, Engla 
26 m. 3. ' 29151g
Wózek dziecięcy, koszy­
kowy, głęboki sprzedam. 
Poznań, Łąkowa 7 m. 6.

__ 29426g
Sprzedam ciągnik „Ursus” 
po generalnym remoncie 
r przyczepą dłużycową 12 
ton. Ogumienie dobre, 
cena 65 tys. zł „Osadnik”, 
Szczecin, ul. Heleny 11 m, 
4. 40117p
Kamień granitowy polny 
płytkowany na funda­
menty, brukowiec, żwir, 
wysyła wagonowo „Osad­
nik”, Szczecin, ul. Hele­
ny 11 m. 4, tel. 57-47.

40118p
Sprzedam ciągnik Deere 
18 KM ogumiony. Kazi­
mierz Kopras, Przytoczna, 
pow. Skwierzyna. 40120p

Sprzedam samochód oso­
bowy DKW w dobrym 
stanie na nowym ogu­
mieniu. Nowa Sól, Szero­
ka 7, tel. 297. 40122p

! Sprzedam mlocarnię-czy- 
szczarkę. wydajność 7 q 

i na godz. i kartoflarkę 
traktorową. Maszyny1 w 
dobrym stanie, gotowe do 
użytku. Konieczka Mi­
chał. Gozdowo, pow. i 
poczta Września. 40133p
Sprzedam samochód mar­
ki „Studebacker” — stan 
dobry, nadający się na 
taksówkę lub bagażówkę. 
Przemęt 52, tel. 19, pow. 
Wolsztyn. 40321p

Lokale

‘garbowanie,
FARBOWANIE

i uszlachetnianie skór 
baranich i zwierząt 
szlachetnych

wykonuje 
Zakład w Poznaniu, 
uL Kaz. Wielkiego 4/8

telefon 24-85
292?.8g

OGŁOSZENIA UKOŚNE
Wózek koszykowy, autko, 
sprzedam tanio. Poznań, 
Jackowskiego 21 m. 4, 
od godz. 18—20. __ 29545g
Maszynę do szycia dobrą, 
z okrągłym czółenkiem 
sprzedam. Poznań, Chła­
powskiego 3 m. 21. 29117g
Pokój męski, czarny dąb 
sprzedam. Poznań, Ma­
łeckiego 26 m. 2. 29236g
Pokój stołowy ciemny dąb 
w dobrym stanie sprze­
dam. Poznań, Małeckiego 
26 m. 2. 29237g
Sprzedam wzgl. zamienię 
na tonowy samochód pół- 
ciężarowy 590 kg „Fiat”, 
508 ccm. Stan dobry. O- 
gumienie nowe importo­
we.- Gorzów Wikp., tel. 
707 . 4012'Jp
Z powodu wyjazdu sprze­
dam ciągnik „Hanomag” 
oraz 10-tonową przyczepę 
w bardzo dobrym stanie. 
Oglądać: Wrocław, ul.
Niemcewicza 27, garaże, 
Stępniak. K6168
Sprzedam tanio samocho­
dy osobowe ..Opel Admi­
rał” oraz „Mercedes” 540, 
sportowy 2-osobowy ze 
sprężarką w idealnym 
stanie. Wrocłąw, Sienkie­
wicza 120 m. 4, Gregor. I

_________ _ K6170 |
Silnik elektryczny 10 kW 
mało używany sprzedam. 
Matuszewski, Pobiedziska, 
Zielona 3, pow. Poznań.

29015g
Motocykl WFM sprzedam. 
Poznań, Noskowskiego 4 
m. 3. 290 25g

Kraków centrum, pokój 13 
m2, I p., wygody, zamienię 
na pokój w Pozn an iu, dzi el 
nica willowa. Zgłoszenia 
listem poleconym: profe­
sorowa Sabińska, Kra­
ków, ul. Bracka 13 m. 2.

4012&P

Nieruchomości

Berezowski, 
p-ta Łubowo 

28987g

Kamienice, wilie, parcele, 
domki w różnych dzielni­
cach polecam — poszu­
kuję, również spadkowe. 
Nowak, Poznań, Czerwo­
nej Armii 26, tel. 87-95. 

_________  28398g
Kamienice, wille, domki, 
parcele, gospodarstwa po­
leca — poszukuje dla po­
ważnych reflektantów Me 
telski, Poznań, Czerw.- At-
mii_23._  28469C
Kamienice komfortowe, 
wille przy kupnie wolne, 
parcele sprzeda. Pracel, 
Poznań, Szymańskiego 8.

___________ 2853311
Willę komfortową z przy­
ległymi dużymi budynka­
mi pofabrycznymi, komi­
nem, kotłownią sprzedam, 
cena 600.000 zł. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 28589g.
Dornek w Swarzędzu 
sprzedam. Mycak, Po­
znań, Dąbrowskiego 86,
m 8.  ?8882g
Gospodarstwo 9,36 ha z 
inwentarzem oddam w 
dzierżawę lub sprzedam. 
Warunki do omówienia 
na miejscu.
Rzegnowo, 
k. Gniezna.
Parcelę 1000 mł, 2500 m*. 
5000 m9, dobra ziemia,
pięknie położone blisko 
tramwaju i Warty od 
10.000 zł poleca: Krzesiń- 
ski, Poznań, Świerczew­
skiego 1.____________ 29215g
Kamienice, wille, parcele, 
domki 1-rodzinne w więk 
szym wyborze, poleca do 
sprzedaży i zamiany Go- 
roński, Poznań, Świer­
czewskiego 11. 29243g
Dom jednorodzinny z du­
żym ogrodem, warsztatem 
10 X 8 m i zabudowania­
mi gospodarczymi w 
strzałkowie sprzedam. O- 
ferty: Julian Gadacz,
Kluczbork. Krakowska 20.
__________ ____ 40130p
Polecam do sprzedaży ka­
mienice, domy, domki 
jednorodzinne parcele, 
gospodarstwa rolne. Rów­
nież takowych obiektów 
stale poszukuje do kupna. 
Krawiec, Poznań, Garba- 
ry 53._________ 29384g
KamTenice komfortowe,
wille przy, kupnie wolne, 
parcele sprzeda. Pracel, 
Poznań, Szymańskiego 8.
_____________________ 28533R
Kupię ziemię z zabudo­
waniami, nadające się na 
hodowlę w Opalenicy, 
Grodzisku lub okolicy. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
MOTlg.__
Parcelę 1000 ms w okolicy 
Strzeszyna (potrójna ko­
munikacja) sprzedam — 
cena 8.000 zł. Poznań, 
Warszawska 131 m. 2.

______ _29074g
Sprzedam dom nowy jed­
nopiętrowy, 4 mieszkania 
po 2 pokoje z kuchnią w 
Ostrowie Wikp. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 nr 
29080g,

Poszukuję mieszkania 
2—3-pokojówego. Warunki 
do omówienia. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 29171g.

Pokoju gościnnego na o- 
kres pół roku poszukuje 
pracownik naukowy. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
29179g.
Poszukuję pokoju puste­
go z używaniem kuchni 
większą sutereną nadają­
cą się na warsztat. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 nr 
29195g.

Dom uzbrojony blisko
tramwaju, dzielnica wil­
lowa, z ogrodem, wolnym 
mieszkaniem, możliwość 
otwarcia sklepu lub war­
sztatu w Poznaniu sprze­
dam lub zamienię na do- 
mek jednorodzinny z o- 
grodem na przedmieściu 
Poznania. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Swierczewskie- 
go 3 dla 29086g.
Oddam w dzierżawę te­
ren przy zabudowaniu na 
przedmieściu wraz z ob­
sługą na hodowlę zwie­
rząt futerkowych względ­
nie przyjmę na wychów. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
29114g.
Sprzedam parcelę 3700 m* 
w Mosinie (pośrednicy 
wykluczeni). Mosina tele­
fon 70 (wieczorem). 29l46g
Gospodarstwo dziesięcio-
hektarowe, zadrzewione 
1700 drzew), 15 km od Poz 
nania, z inwentarzami 
265.000 zł, resztówka pięt- 
nastohektarowa blisko 
Gniezna 115.000 zł, dwu- 
dziestohektarowa z inwen 
tarzami, zapasami, za­
siewami blisko Pobiedzisk 
280.000 zl, czterohektaro- 
we zabudowaniami, zapa­
sami z dzierżawą ośmio- 
hektarową blisko Inowro­
cławia sprzedam. Dutkie­
wicz, Poznań, Dzierżyń­
skiego. 105. 28995g

DYREKCJA INSTYTUTU OCHRONY ROŚLIN 
POZNAŃ, ulica Grunwaldzka 189

ogłasza przetarg
nieograniczony na remont średni tnsektarićw 
na terenie Instytutu przy ul. Grunwaldzkiej 189. 
Remont obejmuje wymianę siatki 1 malowanie 

farbą antykorozyjną.

Ślepy kosztorys jest do wglądu w biurze 
Instytutu codziennie w godz. 12—13.

Oferty prosimy przesyłać pocztą na nasz adres 
z dopisem „Przetarg” do dnia 19. X. 1957 roku 
(data stempla pocztowego).

Przetarg odbędzie się w dniu 20. X. 1957 roku 
w biurze Instytutu o godz. 10.

w przetargu mogą brać udział przedsiębior­
stwa państwowe, uspołecznione i prywatne.

K6991

ZARZĄD ZIELENI MIEJSKIEJ 
w Poznaniu, ul. Alfreda Lampego 83

ogłasza przefarg
o wykonanie 15.909 azt. płyt chodnikowych
o wymiarze 39 X 30 X 5*z powierzonego cementu.

Termin dostawy 5.000 sart. zaraz, reszta do 15. XI. 
1957 roku.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze oraz prywatne.

Oferty należy składać w terminie do dnia 
12. X. 1957 roku.

KS189

STACJA SELEKCJI ROŚLIN NAGR.ADOWICE 
i siedzibą w Tulcach, powiat Środa (Pozn.)

OGŁASZA PRZE iftBG 
drogą iicyiecji

w dniu 14. X. 1.457 r. o godz. 9 w gospodarstwie
Tulce

około12 Roni roboczych i źrebiąt
Prawo nabycia koni mają rolnicy zaopatrzeni 

w upoważnienia rad narodowych.
K6093

Lekarskie
Protezy zębowe napra­
wiamy. Laboratorium Den 
tystyczne. Poznań, al. Mar 
clnkowskiego 20. 285858
Lekarz homeopata przyj­
muje — Poznań, ul. Wroc­
ławska 23 m. 12. 28635g
Wróciłem! Dr med. Ta­
deusz Stasiński, specjali­
sta chorób wewnętrz­
nych, Poznań. Gwardii 
Ludowej 46 m, 14, telefon 
26-13, przyjmuje codzien­
nie Od godz. 15—17. 28690g
Żylaki, owrzodzenia żyla­
kowe, hemoroidy (rekto- 
skopia) —' leczenie bez- 
operacyjne. St. R. Ol­
szewski lekarz med., Po­
znań,'Świerczewskiego lla 
m. 6. przyjmuje ód godzi 
13—18, prócz sobót. 28540g

Zguby
Znalezionego we wtorek 
ciemnego podpalanego 
szczeniaka, odebrać: Poz­
nań, Dąbrowskiego 129
nu 5.______________  29262g
Zgubiono legitymację 
szkolną nr 920278. Miro­
sław Ciesielski, Kościan, 
uh Moniuszki 6. J9720p
Posiadacza skradzionych 
mi z mieszkania dokumen 
tów dnia 3 bm. proszę o 
zwrot. Matuszewski, Poz­
nań, Nowowiejskiego 59
m. 4,_____________ 29578g
Zgubiono pozwolenie a- 
matorskle na prowadze­
nie samochodów oraz mo­
tocykli nr 0433/55 z dnia 
24. VI. 1955, wydane przez 
Prez. Pow. Rady Narodo­
wej w Jarocinie na naz­
wisko: Czesław Wojtczak, 
zam. w Jarocinie, przy ui. 
Czerwonej Armii 11. 40128p

Różne
Suknie ślubne nylonowe, 
taftowe, koronkowe (wiel­
ki wybór), welony wypo­
życza — .Elegancja”, Po­
znań, Mickiewicza 13.
____________________ 27832g
Naprawa maszyn biuro­
wych to specjalność war­
sztatu: Piotr Pieprzycki, 
Poznań, aleje Marcinkow­
skiego 26, telefon 23-63.

______ _____ 28252g
Wulkanizuję dętki, opo­
ny, specjalność wprawia­
nie drutów. Poznań, Ka­
tarzynki 8 — Rynek Sró-
rtecki.__________ ____28508g
Nakrycia do chrztu oraz 
suknie ślubne i welony 
poleca w dużym wyborze 
wypożyczalnia. Poznań,
Mickiewicza 20. __28538g
Garbowanie, farbowanie i 
strzyżenie skór baranich 
E. Makowiecki Poznań- 
Sołacz Grudzieniec 68

265O9B

ZNICZE 
6A GKOBY
do natychmiastowej 

dostawy poleca
Wytwórnia

Chem.-Techn.
Poznań

uL Dąbrowskiego 79 
telefon 91-04.

Ł9317g

Przyjmę lisy do hodowli. 
Warunki do omówienia. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
29J92&.
Norki na wychów prry.i- 
mę. Warunki do omó­
wienia. Poznań, tel. 30-61.

_ 29106g
Połowę lokalu frontowe­
go na Wildzie odstąpię 
najchętniej marszantce. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla
29119g.__ ___________
Natychmiast poszukuję 
wspólnika z gotówką 
40.009 zl do bardzo ko­
rzystnego przedsiębior­
stwa. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 29353g.___,___________
Hartowanie, cementowa­
nie wykonuje: „Harto- 
Metal”. Poznań. Noskow 
skiego 4, tel. 39-16 (przy 
Operze). 2Sfl?.4g
Artystyczna cerownia. Po­
znań. Kochanowskiego 5 
m. 5 dawniej, plac Wol­
ności 1. 2#152g

Matrymonialne

Każdy wie, że sprawy 
matrymonialne załatwia 
dyskretnie, szczęśliwie 
Korespondencyjne Biuro 
Matrymonialne, Poznań 1, 
skrytka 420. Na odpo­
wiedź anaczek. 29l98g
Panna wysoka, przystoj­
na blondynka lat 23 na 
kierowniczym stanowisku 
posiadająca mieszkanie 
pozna wysokiego, kultu­
ralnego pana do lat 33. 
Zdjęcia mile widziane. 
Dyskrecja, zwrot zapew­
nione. Oferty Biuro o- 
głoszeń. Świerczewskiego 
3 dla 29005g.
Trzech kawalerów z wy­
kształceniem technicznym 
z mieszkaniami lat 23—28. 
wzrost około 175. poszu­
kuje miłych towarzyszek, 
życia, urody przeciętnej, 
chętniej z maleńką nie­
ruchomością. z prowincji 
mile widziane. Tylko po­
ważne oferty z fotografią 
do Biura Ogłoszeń, Świer 
czewskiego 3 dla 39913g.

(HOS WIELKOPOLSKI
Redakcja: Poznań, ul. Grunwa dzka M. Tele­

fony: centrala 611-21 (łączy wszystkie działy); 
dział informacji: 659-59; informacje dla czytel­
ników 657-18; dział łączności 657-18; sekretarz 
redakcji 848-85; redaktor naczelny: 657-76; dru­
karnia (nocny) — 629-52

Biuro Ogłoszeń! Poznań, ul Świerczewskiego 
nr a, tel 624-59. Za dział ogłoszeń <edakcja nie 
odpowiada.

Wielkopolskie Wydawnictwo Prasowe — RSW 
.Prasa' Poznań, ul Grunwaldzka 19
Zamówienia I przedpłaty r.a prenumeratę 

przyjmują wszystkie urzędy pocztowe i listono­
sze do dma 15 każdego miesiąca, poprzedzające­
go okres na który dokonywana jest przedpłata

Zdezaktualizowane egzemplarze ..Głosu Wiel­
kopolskiego” można nabywać w Centrali Kol­
portażu Pr. sy ' Vvdawnictw „R u c h”, War­
szawa. ul Srebrna nr 12.

Drak: Zakłady Graficzne fm. M Kasprzak* 
w Poznaniu. K 'tr



POZNAŃSKA WYTWÓRNIA 
PAPIEROSÓW

Nic nowego: jak podawaliśmy, 
wypłacono już pracownikom 20 
proc, trzynastej pensji. W pro­
dukcji też bez większych zmian 
— nadal robią „Sporty” według 
starych sportowych (mocnych) 
receptur. Jeśli będzie niespodzian­
ka, to z nowym rokiem. Jaka? 
Wiadomo — nowy „gatunek” pa­
pierosów...

ZAKŁADY
OCTU I MUSZTARDY

Mają już nową produkcję: ocet 
estragónowy, ogórki konserwowe 
(już są na rynku) i grzybki w oc- 
cie. Te będą w sprzedaży w paź­
dzierniku (kurki — 15 zł, gąski — 
14,70 i 13,30 zł).

Octownia pracuje pełną parą, by 
nadrobić brak octu (!) na rynku, 
co nastąpiło po ubiegłorocznym 
zamknięciu kilku mniejszych fa­
bryk.

Będzie jeszcze musztarda ekspor 
towa. Nie, nie po obiedzie — 
przed świętami. Stoik za jedne 
sześć zeteł.

MPK •
Coś z dziedziny postulatów Czy­

telników „Głosu przystąpiono do 
przedłużenia linii tramwajowej do 
ul. Pasieka, ale w roku 1958 linia 
pójdzie aż do ul. Wilczak.

Ponieważ Miejskie Przedsiębior­
stwo Drogowe przystąpiło do prze­
budowy drogi Za Cytadelą, uru­
chomienie autobusu Wilczak—Pu­
łaskiego jest, niestety, na razie 
niemożliwe.

PP „DOM KSIĄŻKI”
...okazuje się handluje książka­

mi. Dyrektor zapowiada na paź­
dziernik wiele nowości — około 
30 tytułów, w tym jedna trzecia 
przekłady. Jakie? Np. „Włóczęgi” 
Knuta Hamsuną (!), pierwsze po­
wojenne wydanie „Pani Walew­
skiej” Gąsiorowskiego, album 
akwarel i rysunków Berezowskiej, 
„kryminał” Żuławskiego — „Mar­
twy punkt”, informator prawni­
czy, atlas... grzybów i inne „best­
sellery”. (zs)

Pełnienie ciężkiej i odpo- 
wiedzialnej służby milicyj­
nej nie wyklucza wcale u- 
śmiechu. Ot, choćby takiego, 
z jakim dwaj sympatyczni 
przedstawiciele porządku 
publicznego zaopatrują się 
w soczyste jabłka z uliczne­

go straganu.
Tego zdjęcia nie reprodu­
kujemy dlatego, że wczoraj 
MO miała swoje święto, 
lecz po prostu, żeby poka­
zać, że milicjanci, to ludzie 
z takimi samymi apetytami, 

jak wszyscy inni.
Fot.: K. Przychodzki

rakcyjne
W dniu dzisiejszym o godz.

18-30 Dni WP zostaną 
oficjalnie zainaugurowane uro 
czystą akademią w Operze

Iowę kino

Co będzie z apteką
przy ul. Lampego?

W ubiegłą sobotę zamknięto 
aptekę nr 109 przy ul. Lampe 
go na skutek nieodpowiednich 
warunków pracy. Stwierdził 
to i wydał odpowiednie zarżą 
■dzenie techniczny inspektor 

i pracy Zarządu Głównego 
i Związku Zaw. Prac. Służby 
I Zdrowia. Warunki, w jakich 
i pracuje personel apteki (tej i 
i wielu innych w Poznaniu) są 
i naprawdę fatalne- Lokale tej

Rozważmy
ubiegłym tygodniu

Wykłady i zajęcia na kursie 
kreślarskim w grupie- budowlanej 
Zakładu Doskonalenia Rzemiosła 
rozpoczynają się dziś o godz. 17 
w sali nr 9 przy ulicy Kościuszki 
nr 57, a w grupie mechanicznej 
(kreślenia metalowe) 22 bm. o go­
dzinie 17 w sali nr 3.

43*
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Miasto będzie „Projekt dodatko­
wego budżetu na rok 1957 oraz 
projekt budżetu na 1958 rok". Se­
sja odbędzie się 10 bm. o godz. 10 
w szkole TPD przy ulicy Obrzyca 
nr 7/9 (Rataje).

Wszyscy uczestnicy walk o Cy­
tadelę — mieszkańcy Wildy — 
zbiorą się dzisiaj o godzinie 19 na 
zebranie informacyjne w lokalu 
Frontu Narodowego przy ulicy 
Dzierżyńskiego 106.

Zebranie miesięczne członków' 
Środowiskowej Komisji b. Więź­
niów Politycznych i Komisji Ru­
chu Oporu odbędzie się 10 bm. o 
godzinie 13 w świetlicy WFUM 
przy ulicy Dąbrowskiego 81,

ii
J2 _ f3 fi EaS a H S śtfc. U

J5
Na ogłoszony przez Okręgo 

wy Zarząd Kin konkurs na; 
nazwę kina, które otwarte zo- j 
stanie w najbliższych dniach ! 
na balkonie hali MTP nr 14, i 
wpłynęło nadspodziewanie du- ■ 
żo projektów7. Komisja kon- i 
kursowa po dokładnym prze­
analizowaniu 201 zgłoszeń, u- 
staliła, że najbardziej odpo-! 
wiednią nazwą dla-nowego ki-j 
na będzie „Czternastka-4! 
względnie „Na pięterku44. Osta | 
tecznie wybrano nazwę „Czter- ’ 
nastka“, 'którą zgłosiły dwie j 
osoby: Jolanta Krawczyk, ul.; 
Matejki 53/9 oraz Wanda i 
Wacław Mareccy, ul. Dzierżyń 
skiego 121/19.

W wyniku komisyjnego losowa­
nia pierwszą nagrodę — kartę 
kwartalną do kina „Czternastka”, 
zawierającą 10 bezpłatnych bile­
tów 2-osobowTych, — otrzymuje 
Jolanta Krawczyk. Komisja kon­
kursowa przyznała ponadto na­
grody w postaci miesięcznej karty 
wstępu (trzy bezpłatne bilety 2- 
osobowe) autorom obydwóch wy­
różnionych nazw, a mianowicie: 
W. i W. Mareckim, Krystynie 
Kaczmarek, Janinie Muszałowej, 
Irenie Żywno oraz Feliksowi Spei- 
dlowi.

Ponadto wszyscy uczestnicy kon 
kursu otrzymają bezpłatne karty 
karty wstępu na otwarcie kina 
„Czternastka”. (V)

Obchodzone dorocznym 
zwyczajem Dni Wojska Pol 
skiego zostały rozpoczęte- 
W Poznaniu odbyły się już 
ostatnio Centralne Zawody 
Szermiercze LPŻ oraz strze 
leckie zawody eliminacyjne 
o tytuł mistrza koła dzielni 
cy i miasta, a na Dworcu 
Głównym otwarto wystawę 
sprzętu szkoleniowego LPŻ.

Domu Żołnierza i ul. Świer­
czewskiego.

Program sobotnich. uroczy­
stości przewiduje otwarcie 
■czterodniowych mistrzostw 
Polski w pięcioboju nowocze­
snym oraz o godz- 16 — żoł­
nierski obiad w hali MTP nr.
14 z udziałem 500 żołnierzy,; mkPG itp.) o' ooszerzenie“*a- 
podoficerow i oficerów oraz pteki. Jak na razie __ bez gkut

w -’ ’ ści
pierwsze wieści na temfti obrotów 
handlowych smalcem, słoniną, pod 
gardłem itp. Niższe ceny na te ar­
tykuły spowodowały wzrost ich 
spożycia. Słyszy się jednak głosy 
domagające się poprawy jakości 
smalcu i margaryny. Glosy te są 
słuszne i powinny być przez nasz 
przemysł tłuszczowy jak najszyb­
ciej uwzględnione. Prawdą jest 
przecież, iż ceny smalcu czy mar- 

apteki powinny według norm garyny — w obecnej relacji — nie 
Ministerstwa Zdrowia posia­
dać 401 m2 a mają jedynie 
134,7 m2 oraz 18,5 m- w po­
mieszczeniach piwnicznych.
Od decyzji zamknięcia apteki 
przy ul. Lampego dyrekcja 
PPA wniosła^ odwołanie do 
Zarządu Głównego Zw- Zaw.
Prac. Służby Zdrowia oraz 
interweniuje w Ministerstwie 
Zdrowia i Prezydium Rady 
Narodowej m. Poznania.

Poznańskie Przedsiębiorstwo 
Aptek już od maja 1954 roku 
czyni usilne starania u władz 
(Wydział Gospodarki Komu­
nalnej i Mieszkaniowej Pre­
zydium MRN, Wydział Kwa­
terunkowy, Wydział Handlu,

i oficerów 
przedstawicieli stronnictw 
politycznych, władz miejskich 
i aktywu LPŻ. •

Atrakcyjnym widowiskiem!

ku.
Sprawa jest trudna, ale ja­

kieś rozwiązanie przy pomocyPoznańskiej. Po zagajeniu aka ....___
demii przez prze w. Miejskiego będzie niewątpliwie pokaz po-: ad7 Nar°d°wej m. Poznania 
Komitetu Frontu Jedności Na- kony wania przeszkód przez jTowinno się znaleźć- . Poznan 
rodu — prof. Zausa, przemó- czołgi, który odbędzie się 13 bm. | po“iada '^5.° 22 a'pteki; Warto 
wienie okolicznościowe wygło- od godz. 10 do 13 na czołgowi-okazl1 , wspomnieć, ze 
si płk. Juniter- Druga część sku na Golęcinie. i)OW(^z_ j wecłu^ ws^azniKOw^Minister- 
akądemii przewiduje wysta- two „pancerniaków” apeluje
wienie operetki pl. „Baron gorąco do społeczeństwa o u- 
Cygański4’. trzymanie w czasie pokazu ide

W najbliższy czwartek a^nG8° porząoku celem urn- 
otwarta będzie ciekawa wy­
stawa na placu za Domem 
Żołnierza (od strony ul. Mar­
chlewskiego). Eksponaty: cięż­
kie czołgi, działa przeciwlotni­
cze i opancerzone transporte­
ry oraz sprzęt LPŻ-owski.
Wystawa czynna będzie od po­
łudnia 11 bm. codziennie do 
niedzieli włącznie.

Następnego dnia — 11 bm- 
— ulicami miasta przejdzie 
capstrzyk z udziałem orkiestry 
i kompanii WP. organizacji 
społecznych, harcerzy oraz 
przedstawicieli poszczególnych 
sekcji LPŻ. Tego samego dnia 
o godz. 16 złożone zostaną 
wieńce na Cytadeli oraz przed 
tablicami pamiątkowymi przy

•knięcia
padku.

jakiegokolwiek wy-
(V)

zamie­
ściliśmy na tej stronie

Słuszna decyzja

stwa Zdrowia na 8—10 tys. 
mieszkańców miast powinna 
przypadać jedna apteka. W 
Poznaniu punkt apteczny ob­
sługuje aż 19 tys- ludzi!

(M)

są zbyt wysokie i jeżeli konsu­
menci jeszcze niezbyt chętnie spo­
żywają te rodzaje tłuszczu, to 
głównie powodem jest ich nienaj­
lepsza jakość.

Z drugiej zaś strony opubliko­
waną w „Głosie” zapowiedź wy­
puszczenia na rynek nowych, 
lepszych gatunków smalcu, nie­
które gospodynie domowe przy­
jęły z niepokojem.

— Jakość smalcu się podniesie — 
mówią — ceny też i w końcu doj­
dzie do tego, że gorszego smalcu 
tego po 32 zł za kg prawie w ogóle 
nie będzie na rynku.

Mówią tak, nauczone doświad­
czeniem z lat ubiegłych, kiedy to 
niektóre resorty czy instytucje, 
wbrew zarządzeniom władz, raz 
po raz stosowały taką „politykę” 
cen. W tym miejscu obcięlibyśmy 
przestrzec nasz handel przed tego 
rodzaju praktykami. Owszem, 
niech będą inne wyższe a nawet 
droższe gatunki tłuszczów zwie­
rzęcych czy roślinnych, ale niech 
także każda gospodyni mpge ku­
pić dowolną ilość gatunku tań­
szego. Niech klient ma prawo # 
możliwość wyboru. Nie chce* 
my, żeby sprzedający na pytanie: 
„nie ma innego towaru?” odpo­
wiadał:

— Koma się nie podoba, niech 
nie bierze! I tak sprzedamy, (fi

Sprostowanie
W sobotnim numerze „Głosu” 

w notatce pt. „Z zysków ponad­
planowych — dom mieszkalny” 
zakradł się błąd. Nie Zakłady Mle 
czarskie, lecz Młynarskie, podlega 
jące Wojewódzkiemu Zarządowi 
Młynarskiemu, budują nowy dom 
przy ulicy Parkowej.

Do niedawna było tak, że na 
korytarzach Prezydium WRN, a 
także w pokojach referentów, in­
spektorów, kierowników działów 
— kręcili się petenci od wczes­
nych godzin rannych aż do... 
chwili opuszczania gmachu przez 
urzędników. Z pewnością taki 
zwyczaj, dogodny dla interesan­
tów — bardzo utrudniał działal­
ność agend Prezydium WRN. To­
też decyzja powzięta przez Prezy­
dium Wojewódzkiej Rady Narodo­
wej na jednym z ostatnich posie- 
dzień, dotyczącą codziennego cza­
su przyjmowania interesantów — 
jest chyba słuszna.

Ustalono, że wydziały i zarządy

| Październik Imieniny:

1 s
| wtorek

Brygidy,
Pelagii

1.); HUTNIK (Antoninek) — nie­
czynne; PIAST (Starołęka) — g. 17 
1 19 „Stawka o życie” (czeski, 14 
1.); ZNICZ (2abikowo) — g. 19 — 
„Człowiek na torze” (polski, 12 1.); 
WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g, 17 i 19 „Biały pudel” (radź., 7 
l.j; FOTOPLASTIKON od g. 9—21 
„Podróż po Europie” (część II).

Teatry Cyrk
OPERA — g. 19 „Baron cygań­

ski”; OPERETKA POZNAŃSKA 
— g. 19 „Hrabina Marica”; POL­
SKI — g. 19 „Dziewczyna z dzba­
nem”; NOWY — g. 19 „Jim i Jill”; 
KOMEDIA MUZYCZNA — g. 20 
„Nie byle co, nie byle kto, nie 
byle jak”; MARCINEK — g. li 
„Szast prast”.

APOLLO — g. 10, 12.15, 14.30,
10.45 i 20.15 „Bohaterowie są zmę­
czeni”; BAŁTYK — g. 16, 18 i 20 
„Zemsta” (polski, 7 1.), g. 15 — 
dokumentalny; WARTA — g. 10 i 
11 „Niezwykły mecz” (bajka) g. 12, 
13, 14, 15, 16, 17, 18 i 19 „Delta Ni­
lu” (dokument.); MUZA — g: 10— 
20 „Lunatyk” (franc., 14 1.); RIAL 
TO — g. 10—20' „Strach” (NRF, 16 
1.); WOJSKOWE — g. 17 ł 19.30 
„Biedny może umierać” (NRF, 16 
1.); OSIEDLE (Dębiec) — g. 16, 
IŁ i 20 „Był sobie król” (czeski, 7 
1.); MINIATURKA (Chełmońskiego 
21) <. 16. 18 i 20 „Pierwszy
start” (polski, 7 1.); DOM KULTU­
RY MO — g. 17 ,Zemsta”; TAR­
GOWE (hala nr 9) — g. 17 i 19.30 
„Wujaszek z Ameryki" (NRF, 12

Nr 239 — Str. 6

ul. Ratajczaka, g. 19.15.

Radio
PROGRAM II 

Fala Poznania 249 m
15.10 — muz. ludowa w wyk. ka­

peli ludowej, 15.30 — dla dzieci
ode. IV pow. J. Porazińskiej, 16.50 
porady praktyczne dla kobiet, 
17.55 — gra zesp. J. Grzewińskie- 
go, 18.10 — fel. E. Paukszty „Za­
paleńcy z Międzyrzecza”, 18.35 — 
muzyka i aktualności, 19 — radio­
wa spółdz. satyryczna, 19.20 — ze 
świata operetki, 20.23 — kronika 
sport., 20.50 — koncert symfonicz­
ny, 21.37 — o czym pisze prasa li­
teracka, 21.27 — d. c. koncertu 
symfon., 22.16 — „Obrona Sokrate­
sa”.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 8.30. 12.04, 
16, 17.10, 18.30, 20 i 23.50.

Oyiury pełnia:
SZPITAL MIEJSKI IM. STRU­

SIA (Walki Młodych 7, tel. 509-89); 
APTEKI: Dzierżyńskiego 349 (Dę­
biec), Głogowska 47, Kraszewskie­
go 12, Mazowiecka 12, pl. Wiosny 
Ludów 3, Główna 53. PORADNIA 
PRZECIW ALKOHOLOWA — (ab 
Marcinkowskiego 21) czynna od g. 
8—20.

Prezydium WRN będą codziennie 
przyjmowały interesantów w go­
dzinach: 10—14. Ma to istotne zna­
czenie, zwłaszcza dla osób przy­
bywających z odległych krańców 
Wielkopolski, muszą one bowiem 
dostosować swój przyjazd do wy­
mienionych godzin.

Pewne zarządy Prezydium WRN 7 
Gospodarki Komunalnej i Mieszka 
niowej, Przemysłu, Młynów, Prze­
mysłu Terenowego i Materiałów 
Budowlanych, Budownictwa Tere­
nowego oraz Wojewódzkie Biuro 
Projektów, będą przyjmowały in­
teresantów w soboty tylko w go­
dzinach od 10—13.

Należy oczekiwać podobnego u- 
regulowania godzin przyjmowania 
obywateli w prezydiach miejskich 
i powiatowych rad narodowych 
województwa.

Na marginesie „reformy” zade­
cydowanej przez Prezydium WRN, 
nasuwa się jednakże uwaga, 
godziny przyjęć powinny być jed­
nak jednolite dla wszystkich 
agend Prezydium WRN; odnoto­
wanie w pamięci „wyjątków od 
reguły” (vide „spis” kilku zarzą­
dów i wydziałów urzędujących w 
w sobotę inaczej) jest praktycz­
nie niemożliwe, (pż)

Z ZAGRANICY...
® Podczas międzynarodowych za 

wodów z okazji święta armii cze­
chosłowackiej, w których Iwań- 
•ski zwyciężył w skoku w dal wy- 
inikiem 7,36 m, Mach w biegu na 
200 m — 21,6 sek. oraz młody re­
prezentant Polski — Joehman, na 
1.500 m w czasie 3.52.5 min., wy­
grywając m. in. z Iharosem (Wę­
gry), doskonały biegacz wądziecki 

Kuc, ustanowił rekord ZSRR 
na 5 km — 13.38,0 min.

» Czechosłowak Lansky, wyni­
kiem 208 cm, ustanowił nowy re­
kord swego kraju w skoku wzwyż. 
Z POLSKI...

e Torowymi mistrzami Polski 
zostali: dla kartowiczów na dys- 
ansie 25 km — Konowalik (Stal 

— Szczecin), a dla zlicencjonowa- 
nych — Jankowski (Gwardia — 
Łódź).

e Zwycięstwem Schmidtówny 
(Radom) i Czerwińskiego (Łódź) 
zakończył się, rozegrany w Lu­
blinie, turniej tenisa stołowego 
„O Puchar Przyjaźni”.

|
...I POZNANIA...

• Poznańscy juniorzy pokonali 
u siebie reprezentację bokserską 
Bydgoszczy — 12:10.

' © Tenisowymi mistrzami Wiel­
kopolski zostali: mężczyźni, gra 
'pojedyncza: J. Piątek, gra podwój 
na: Gąsiorek, Kramer, a wśród 
kobiet: Filipówna i w mixcie: 
Prymińska, Palmowski.

• Młody lekkoatleta poznańskie­
go Stomila — Frąckowiak, usta­
nowił nowy rekord Polski młodzi­
ków w skoku w dal, osiągając 
6,45 m.
• Hokeiści AZS (Poznań) od­

nieśli w meczu o mistrzostwo H 
ligi, zwycięstwo nad Ruchem (Gru 
jdziądz) — 3:1.

Po Francuzach i Rumunach mistrz NRD w hokeju na 
trawie Motor — Kbthen był trzecim zespołem oglądanym 
w bieżącym sezonie w Poznaniu. Gościć zaprezentowali 
hokej na dobrym poziomie, ustępowali jednak Warcie 

kondycyjnie.
Niemieckim hokeistom rewanż 'udał się tylko częściowo. 
Uzyskali oni po porażce poniesionej z Wartą w NRD 0:1 
— wynik 1:1, który jest w dużej mierze i zasługą dosko­

nale broniących bramkarzy, (tp)
Fot.: K, Przychodzki

Szóste kolejne zwycięstwo
polskich lekkoatletów

Ohyda!

Polscy lekkoatleci chlubnie za­
mknęli tegoroczny sezon. W szó­
stym meczu międzypaństwowym 
pokonali drużynę NRD 128:84, ą 
zawodniczki zremisowały z Niem­
kami, zajmującymi wysoką loka­
tę w skali europejskiej, 49:49. Po 
zwycięstwach naszych reprezen­
tantów nad Węgrami. CSR. NRF, 
Norwegią i Wielką Brytanią dla 
nikogo nie było niespodzianką, że 
mecz wygrają gospodarze. Któż by 
jednak spodziewał się, iż poko­
namy reprezentację naszych są­
siadów różnicą 44 punktów? Nie 
liczyli na to nawet najwięksi op­
tymiści.

Po rekordach Grabowskiego w 
skoku w dal 7,80 m oraz Rusinów- 
ny w pchnięciu kulą 14,71 m — 
trzecim rekordzistą został w skoku 
Wzwyż Zb. Lewandowski. Uzyskał 
on wynik 2,05 m. Reprezentant poz-

Są Powiatowy dla m. Poznania 
rozpatrywał ostatnio sprawę Jó­
zefy Mikołajczak, oskarżonej 
czerpanie korzyści materialnej 
nierządu i demoralizację nielet­
nich.

Józefa Mikołajczak zajmowała 
pokój na Chwaliszewie. U oskar­
żonej w latach 1956—1957 mieszka­
ły 3 kobiety trudniące się nierzą­
dem: Róża K., Maria G. i Krysty­
na K. Zarówno w toku śledztwa 
jak i przewodu sądowego ustało 
no, że prostytutki za zgodą wzglę­
dnie na polecenie oskarżonej przy 
prowadzały do wspólnie zamie­
szkiwanego pokoju w wiadomym 
celu mężczyzn, którzy płacili od 
20 do 50 zł. Była to opłata za uży­
wanie pokoju.

Prawie codziennie odbywającym 
się tu libacjom alkoholowym i or­
giom seksualnym przypatrywał 
się 14-letni syn oskarżonej. Po­
nadto Józefa Mikołajczak, będąc 
w stanie nietrzeźwym, dopuszcza­
ła się wobec niego czynów nierząd 
nych.

Sąd skazał oskarżoną na .rok i 
6 miesięcy więzienia, (ak)

Niespodzianki
w „piłkarskich ostatkach** ligowych

A więc mamy już definitywnie 
w okręgu poznańskim trzy piłkar 
skie drużyny II ligowe; Lecha i 
Wartę z Poznania oraz Calisię.

Piłkarze Lecha co prawda w 
meczu o mistrzostwo I ligi spra­
wili niespodziankę największego 
kalibru, bijąc w' stolicy jednego 
z głównych pretendentów’ do mi­
strzowskiego tytułu — Gwardię 
1:0.

Bramkę dla dębieckiej jedenast 
ki zdobył oczywiście — niezawod­
ny filar zespołu — Anioła. Nie po­
może jednak już nic, nawet i dal­
sze zwycięstwo.

Nie spełniły się marzenia War- 
ciarzy o awansie do ekstraklasy. 
A przecież w tym roku szanse by- 

Niepip

szy, ulegli bardziej bojowej dru­
żynie, mimo że byli stale stroną 
atakującą. Cóż, piłka jest okrągła.

Calisia nie sprawiła zawodu 
swoim licznym sympatykom. Na 
własnym terenie zwyciężyła wice- 
przodownika tabeli WKS Śląsk 
1:0.

Trzy mecze i tylko trzy decydu­
jące o wynikach bramki. Tyle róż 
nych wrażeń i zawodu dla ucze­
stników totalizatora sportowego!

Tak Warta, jak i Calisia muszą 
jednak dbać o to, by utrzymać 
miejsca w tabeli, nie niżej szó­
stego, gdyż w razie uchwalenia 
przez PZPN redukcji zespołów II 
ligi do 12 drużyn, z każdej grupy 
tylko po sześć będzie miało w niej 
prawo pobytu. Pozostali powędru

nańskiego AZS Skupny przeszedł 
nareszcie wysokość 2,00 m, kt.órą 
wielokrotnie atakował bez powo­
dzenia. Zajął on w konkurencji 
drugie miejsce za rekordzistą 
Polski.

Najbardziej miłym zaskoczeniem 
dla widzów była dzielna postawa 
Polek, które mimo osłabienia (m. 
in. Janiszewska), zdołąły wywal­
czyć wynik remisowy, jakkolwiek 
niewiele brakowało, by powtó­
rzyły swój sukces odniesiony w 
roku 1952. Pokonały wówczas NRD 
53:51.

Konkurencje męskie stały w 
pewnym stopniu w cieniu poje­
dynków kobiecych. Mężczyźni 
mieli zwycięstwo pewne. Nasze 
zawodniczki dopiero w ostatniej 
konkurencji w skoku w dal wy­
walczyły potrzebne do remisu 
punkty przez: rekordzistkę świata 
Krzesińską (6,27 m) oraz Ćiastow- 
ską (AZS Poznań), która wyni­
kiem 5,69 m zajęła drugie miej­
sce.

Obecnie nasi lekkoatleci starto­
wać będą jeszcze w kilku mityn­
gach zagranicznych, by w przy­
szłym roku rozpocząć ostateczne 
przygotowania do mistrzostw Eu­
ropy w Sztokholmie, (p)

Wyniki • Wyniki

ły wyjątkowo korzystne
trzebna porażka z Pomofzaninein Ją do ligi III 
0:1 przekreśliła wszelkie nadzieje, i A więc wałka o cenne punkty 
Co prawda i z porażki można jeszcze trwa, Apetyty mistrza poz 
być nieraz zadowolonym, jednak z (nańskiej ligi wojewódzkiej (Olim 
lepszym przeciwnikiem. Tym ra- pii) ną sfwans zostały pogrzebane 
zem gospodarze, jako zespól lep- po przegranej z Warmią 1:2. (tp)

PIŁKA NOŻNA
I LIGA

Gwardia — Lech 0:1 
Stal — Górnik (Radlin) 1:1

Polonia Legia 3:4 
Budowlani — Lechia 0:0

II LIGA 
Grupa II

Warta — PomofSshin 0:1 
Marymont — Chrobry 0:3 
Calisia — WKS Śląsk 1:0 
Sparta — Górnik 1:1
O WEJŚCIE DO II LIGI 

Grupa I
Warmia — Olimpia 3:1 
Piast — Polonia 2:1


